
jfg *  2 2 6 , Środa, 3  Października 1888. R o k  78 ,

WyiaUHo!?0?*! codziennie o godzinie 5 po południu
W  .Po^wifjteeznyeh.

P°ezta 7 „ '"P ^ed y n ezy  kosztuje w miejscu 5 centów,
aliea t w „ j i ? '  ~~ ^iuro Redakoyi i Administraeyi
aeklamaP“ 6e?leSo l- 8 . - L i Sty należy frankow i . -  »«aeye otwarte ^otwarte wolne od opłaty, 

telefonu redakoyi nr. 88.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł., 
miesięcznie 1 zł. 35 et. W miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł.

P rz e w o d n ik  n a u k o  wy i l i t e  r a e k i , dodatek miesięczry do „ G a z e ty  L w o w sk ie j* , 
otrzymują cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
końca czerwca lub od 1 lipea do końca grudnia; dwieróroczni i miesięczni ta  dopłatą pierwsi 75 out., 
drudzy 80 oni. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 eentów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana A d a m a ,  F.ue des S i 
Peres 84.

Oproszenie do przedpłaty.

s^ rze<iPłata na Gazetę Lw ow - 
Wynosi »a czw arte ćw ierćrocze, 

^ 1 e j s e n 3 zl., pocztą 4 zl.;
l  Pa^ z ie r n ik : w  m i e j s c u
U>orf. P !>e5 ą  1 z ł - B5 c t .  Z Prze- 
cz6 łiŁ ^*-e ł ł l  za czw arte ćw ierćro-

8 zŁ 76 c t'’ po_ nik Ct.; za m iesiąc paździer-

0*1. ,  !  6 J 3 « 11 1 30  P O -
: b o  c t .  P renum era tę  przy j­

m ie -  Sl^ 0<A 1 I® każdego lesiąca.
Na

duJccyą ^ p0dsta^ ie  umowy, zawartej & re- 
^atraln WarseaWs^ ego „Echa muzycznego 
®s«»iovon°.-u artysty czne9 °ui zawiadamiamy 
ty/toatS », prenutneratorów naszych, iż na-
hdsieĄ pisn*o to, wychodzące raz na
h a  * ^ tyg o d n io w ym  dodatkiem nut, 

^  ^ n t i o n e j .
m e u u m e r a t o r o w i e  Gazety Lwow-

Paź cl2i ^ r z e to o t r z y m y w a ć  od 1.
*yg0 a ^ 8 8  roku w a r s z a w s k i
ir;uiralnp ■ i l l u s t r ° w a n y  Echo muzyczne,
^®iowv 1 j riysty°8ne, w r a z  z d w u t y g o -
J^ooj  m . o d a ^ k i e m n u t ,  po n a t ę p u -  J c e n i e :

^ 8  L w o w ie : miesięcznie 62 ct.,
' kwartalnie 1 zł. 86 ct. 

PrOWincyi ■ miesięcznie 92 ct,, 
kwartalnie 2 zł. 76 ct.

Cz*$Ć URZĘDOWA

M aj e r  a w Krakowie, c. k. inżynierem przy 
dyrekcyi poczt i telegrafów we Lwowie.

aaował°kie- C' k ' Ministerstwo handlu za- 
5S5̂ ^  0 ndjunkta budownictwa, Ignacego

Ogłoszenie.
W myśl rozporządzenia Wysokiego c. k. 

M inisterstwa spraw wewnętrznych z dnia 
18 września 1875 nr. 126 Dz. u. p. odbędą 
się egz,amina dla lekarzy i weterynarzy, 
przepisane rozporządzeniem Wysokiego c. k. 
M inisterstwa spraw wewnętrznych z dnia 
21 marca 1878 Nr. 37 Dz. u. p. w celu 
uzyskania stałej posady w publicznej służ­
bie zdrowia przy władzach adm inistracyj­
nych w jesieni 1888 r. a to dla lekarzy 
w Krakowie a dla weterynarzy we Lwowie.

Podania o przypuszczenie do tych egza­
minów mają być wniesione najdalej do dnia 
15 października b. r. do c. k. Namiestnictwa 
we Lwowie przez dotyczące e. k. Starostwo, 
i zaopatrzone w dowody wymagane §. 7 
względnie 17 wyżpowołanego rozporządzenia.

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa.

CZĘŚĆ IIEFKZĘDOWA
Lwów, 2 października.

Unioniści angielscy zaczynają w y­
nagradzać sobie długie milczenie. Nul- 
la dies sine linea zdaje się być obec­
nie hasłem  stronnictw a, którem u prze­
w odniczy p. C ham berlain. P rzyznać 
też trzeba, że gabinet torysow ski zna­
lazł w nim  dzielnego obrońcę polityki 
swojej, tem  ważniejszego, że je st przy­
w ódcą party i radykalnej, k tó ra  we 
w szystkich innych sp raw ach  gotowa 
w yprzedzić swoich sojuszników, a tyl­
ko w  kw estyi irlandzkiej w ytrw ale 
stoi po stron ie  p. Salisbury ’ego. J e ­
żeli w ystąp ien ia C ham berlaina nie 
s tracą  dotychczasow ej siły, to frak-

cya.radykalna  unionistów  może w  isto­
cie stać się w krótce niebezpieczną 
dla propagowanej przez G ladstona 
autonomii. N a teraz każdy głos i k a ­
żdy krok unionistów  sp raw ia  głębo­
kie w rażenie, bo w alczą a rg u m en ta­
mi bardzo ścislem i, uzasadnionem i 
ze stanow iska, jakie zajm uje gabinet 
i jego zwolennicy.

Jeszcze nie up łynął tydzień od 
dem onstraeyj w B radford a już p. 
Cham berlain ponownie przew odniczył 
w N ottingham  na konferencyi p a rty j­
nej i znowu sam  był głów nym  m ó­
w cą. W  celu uzasadnienia znanego 
już po części program u unionistów  
m ów ił C ham berlain: „Pow tarzano czę­
sto, że nie m a innej a lternatyw y, ty l­
ko polityka przym usu albo autonom ia 

i i że pierw sza niem ożliwą je s t na  czas 
! dłuższy. Dokądbyśm y jednak  zaszli, 

gdybyśm y przypuścili, że przym us 
taki, jaki potrzebny jest do u trzym a­
n ia  w mocy ustaw  k ra jo w y ch , nie 
może lub nie mógłby być dłużej w y­
konyw any. Znaczyłoby to, że gdyby 
część narodu op iera ła  się tylko do 
ostateczności prawom , to w szystkie 
jego żądania bez względu na  ich ro ­
dzaj, m usiałyby być spełnione. Ale 
jakiżby w ówczas praw o znalazło po­
słuch? T aka nauka, to anarch ia . Dla 
ustaw y uchw alonej przez większość, 
m usi być zdobyty szacunek choćby 
za pom ocą przym usu, a każda w ła ­
dza i s iła  użyta ku tem u, jest p ra ­
w owitą. “

Pow yższem u wywodowi przyzna­
ją w szakże liberaln i tylko jednostron­
ną słuszność, to je st o tyle, o ile p. 
C ham berlain poczytuje Irlandczyków  
za Anglików. N a tem  stanow isku w ła­
śnie znajduje się przyw ódca radykal­

ny nieuznając narodow ości irlandz­
kiej. Dla poparcia swojej zasady tw ier­
dzi on, że skoro załatw iona zostanie 
spraw iedliw ie kw estya ag rary jna  w Ir- 
landyi, to zniknie i kw estya p ropagow a­
nego dziś rozdziału. N a jty m  punkcie 
zachodzi pew na sprzeczność w  poglą­
dach p. C ham berlaina. Tw ierdził on 
bowiem, że gdyby nie narodow cy ir ­
landzcy, to sp raw a ziem iańska b y ła­
by już dawno załatw iona, a niedaw no 
znów utrzym yw ał, że istn ieje jedynie 
kw estya społeczna, k tó raby  is tn ia ła  
naw et po nadaniu  Irlandy i autonom ii, 
jeżeliby rząd  nie rozw iązał jej na 
drodze reform y, p rzeobrażając w iel­
kie posiadłości na  m niejsze. Z tą  s ła ­
bą stroną p rogram u w ystąp ią  nieza­
wodnie do w alki i parnelliśc i i glad- 
stoniśei; p ierw si w  im ię zasady n a ­
rodowości, drudzy jako obrońcy au ­
tonomii. Mimo to w szakże n ie zanosi 
się na szybkie pokonanie przeciw ni­
ków, na k tórych czele stoi p. Cham ­
berla in  i przy k tó rych  pomocy ch ro ­
ni gabinet konserw atyw ny w im ię za­
sady unii trzech  królestw  W ielkiej 
B rytanii.

Sejm krajowy.
{ V II I . posiedzenie z d. 1 października .)

(L )  Nowe petycye przekazała Izba:
Komisyi g m i n n  e j : Petycyę m. J a ­

rosławia, w spran ie ustawy gminnej dla 
38 miast: Wydziału powiatowego w Tarno­
brzegu, o przyznanie prawa egzekueyi poli­
tycznej kasom pożyczkowym gminnym.

Komisyi d r o g o w e j :  Wydziału po­
wiatowego w Tarnobrzegu, o zmianę nie­
których postanowień noweli drogowej.

T O A S T O W A
z e  " w s i .

Jyp Ĉiąe dalszy.)
!re3^kieo-(̂ ni3r J'®SZcze jednego sąsiada, 
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s ł T S S Ś  ndct tak  n ie potrafił 
S W s k i  alb Ktr° n sędziego, jak  Ma- 

D alii nikt z taką  efron-
nadskakiwałPrZed nim kadzide ł, tak 

S s  S  Potakiwał, śmiał się czy 
s t2ykład nie lnv.-»Um° ru  bog'acza. — Na-

bigi z S o g u m ilsk im y  1 póznej nocy  
k p lJ S  T rzeb a  b v? 0 marya.sza bezpie-
W;. ’ IŚĆ na S1Q upió — to sie
do S d tłuste rivk fnie. ~  szedł: °P°- i ^ ^ ^ a ł  z D . yk teryjki — to je wy-
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e zalega ^  i- wsz^dzle winien i wszę- 
• ^ekw estratorow ie, kom orni­

cy i w ierzyciele nie wychodzili od nie­
go, tylko się zm ieniali; pola w części 
nie obsiane, zboże niesprzątnięte, po ­
czciwego konia i wozu w domu nie ma, 
a on fantazyi nie t r a c i , siedzi we dwo­
rze i wywija się jak  lis przed gończemi. 
Pokazuje się, że i do tego trzeba mieć 
rozum , a naw et trochę wyszarzany ro ­
zum, bo to różnie byw a z ludźmi, k tó ­
rzy nie robią sobie wiele ceremonii gdy 
idzie o odebranie swej należytości. P o ­
wtarzano też w okolicy różne skanda­
liczne sceny, ale mimo to jak  przyjechał 
M am idłow ski, jak  się ułożył szczegól­
niej przed kobietam i — to n ik t nieśmiał 
powiedzieć m u : mój panie, tu  nie dla 
ciebie miejsce. —

Jeżeli ten  szlachcic k iedy zbankru­
tuje, bo wyjeżdżając zostawiłem  go na 
tem  samem stanow isku obyw atela w al­
czącego ze swoją sytuacyą, jestem  prze­
konany, nie zginie. Tyle tam w jego gło­
wie przebiegłości, ty le  zna^>mości cha­
rak terów  ludzkich, że zawsze znajdzie 
poczciwców, których na pokorną minkę 
i słodkie słowa ułow i, a ci pozwolą mu 
się ssać jak  obecnie Bogum ilski, jak  sam 
rozpowiada, reprezentant zdrow ego,chłop­
skiego rozumu. —

Mój ekonom  w całej okolicy znany 
pod nazwą starego Oleksy, widocznie 
także coś zasłyszał o uczoności swego 
dziedzica, i nie bardzo by ł tem  zbudo­
wany, bo od pew nego czasu uważałem, 
dyspozycye moje trak tow ał z dziwnego 
rodzaju rezerw ą i parę  razy się w yraził: 
„ee proszę łaski pana, w książkach to 
tam  może wszystko ładnie s to i, ale 
na roli jest inaczej. Książki piszą ludzie, 
a na świecie P an  Bóg rządzi. “ —

Oleksy ów, by ł sobie szczegól­
nego gatunku oficyalistą. S ierota z tej 
wsi, przez poprzednich właścicieli wzię­

ty  z litości do dworu, tam  przeszedł 
wszelkie szczeble ka ry ery  gospodarskiej. 
B ył posługaczem  w kuchni, pasał źre­
bięta, usługiw ał w pokojach, powoził cu- 
gowemi końm i , a wreszcie pilnował la­
su. — Przed 31 rokiem  powołany do woj­
ska, odbył całą k am p an ię , a po skoń­
czeniu takow ej m usiał dosługiwać coś z 
piętnaście la t na flocie morza Bałtyckie­
go. Otrzym awszy dym isyę z zastrzeże­
niem, aby golił brodę i po żebraninie 
nie chodził, w rócił do wsi, do swego pa­
na, k tó ry  go zrobił karbow ym  a potem  
ekonomem. K upiw szy ten majątek , do  ̂
stałem O leksę niejako w spadku, bo mi 
otwarcie pow iedział: ja  ztąd nigdzie me 
pójdę, tum  się urodził i tu  swoje gnaty 
złożę , a u pana też darmo chleba jeść
nie będę.

B ra t mojej żony, k tó ry  się pociął 
w ykierow ać mię na wiejskiego gospoda­
rza , zalecił trzym ać się starego Oleksy, 
bo powiada, że dyabła warci są panowie 
ekonomi w surdutach i kołnierzykach u 
m ałego szlachcica. Co chcesz, taki pan 
ekonom  potrzebuje na utrzymanie sw o­
je akurat tyle, co wieś daje, więc gdzież 
się tu  obaj pożywicie. A  taki prosty  
człowiek, nieuczony ale praktyczny 1 u- 
czciwy, dojrzy ci wszystkiego, kras 
i marnować nie pozwoli, bo na tem 
właśnie cała sztuka gospodarow ania za-

leŻy Gospodarzyliśmy tedy  z Oleksym  
po dawnemu i staczali walki konserw a­
ty sty  z postępowcem. Ja  też czytałem  
wiele, studyowałęm, no i chciałem  się 
przed Oleksym znajomością swoją pop i­
sać, ale on mię zawsze przekonyw ał że 
więcej wie, bo tak  jak za nieboszczyka 
pana było — było dobrze, skoro na tej 
wiosce pięcioro dzieci w ychow ał, córki 
wyposażył, a  dzięki B ogu nikomu chleba

nie zabrakło. A rgum ent b y ł taki, k tóry  
zam ykał usta i ja  musiałem ustąpić.

Z tem wszystkiem, jednym  bardzo 
szacownym obdarzyła go natu ra  przy­
miotem, to jest oszczędnością, k tó ra  w ła­
śnie rów now ażyła moją natu rę  skłonną 
do wydawania. Sam chodził jak  dziad 
obdarty, rodzinie skąpił i ciu łał grosz do 
grosza, zdaje mi się bez żadnego z gó ry  
obm yślonego planu, więc naturalna rzecz 
że i moją kasę wziął pod opiekę i po- 
prostu  nie pozwolił mi kupow ać tego, 
bez czego można się obejść.—S tary  pan 
tak  zawsze g a d a ł : słuchaj Oleksy, na wsi 
w szystko jest do sprzedania, a nic do 
kupna. —D latego też i nasze porządki go ­
spodarskie i inw etarze w yglądały jak 
w zasekw estrow anym  folwarku. — G ra­
tów  wszelkiego kalibru  mieliśmy multum, 
bo sta ry  wszystko chował, nawet starą  
podeszwę jak  znalazł, to wziął, ale czę­
sto chcąc nąprzykład zebrać w ó; czy 
uprząż m usieliśmy z kilku sztuk, p rzy ­
bierając coś z zapasowej starzyzny, kom ­
binować, aby to jakoś do ludzi było p o ­
dobne. Jednakże m anipulacya taka n ie­
zmiernie cieszyła Oleksę : A  widzi łaska 
pana, by łoby  się w ydało po próżności 
na kupienie nowego, a tośm y spraw nie 
wyrychtow ali. Na korabiu (okręt nazy­
wał on korabiem ) proszę łaski pańskiej, 
to tak samo ; każda rzecz, ot na ten  p rzy­
kład ćwieczek, nie wiadomo na co się 
przyda, a k iedy wyjedziesz na morze, to 
zkąd weźmiesz? tam  proszę łaski, sklepów 
do kupna  nie ma. W  gospodarstw ie też 
jak  na korabiu wszystko powinno być 
swoje. Ja  jestem  m o r z e c h o d z i e c  
(znaczyło to m arynarz) to przyw ykłem  
jako każda rzecz powinna być swoja.

Pomimo, że już kilkanaście la t u- 
płynęło, jak  opuścił służbę wojskową, 
Oleksy tego  korabia n igdy nie m ógł za-



Kom isji sz k o l n ę  j : Gminy m. Nie­
połomic, o zreorganizowanie szkoły tam tej­
szej na 4-klasową. Ks. L. Sroczyńskiego w 
Jaśle, o unormowanie płac dla katechetów 
przy szkołach ludow ych, i o remuneracyę 
dla katechetów w Jaśle.

Komisyi b u d ż e t o w e j :  Gminy Ką- 
śna górna, o zapomogę i bezprocentową po­
życzkę z powodu klęsk elementarnych. Za­
kładu sierót ks. J . Ziemiańskiego w Prze­
myślu ; Towarzystwa bursy św. Mikołaja w 
Przemyślu i Towarzystwa L utn i we Lwo­
wie, o subwencye. Towarzystwa tatrzańskie­
go w Krakowie, o zapomogę na budowę dru­
giego domu gościnnego przy Morskiem Oku 
i na naprawę drogi wiodącej do tego jezio­
ra. Dyrekcji I. izraelickiej szkoły we Lwe- 
wie, o uwolnienie od płacenia dodatków in- 
demnizacyjnych na potrzeby kraju.

Komisyi p e t y c y j n e j :  Rady szkolnej 
w Dólczy wielkiej, o przyłączenie 2 m or­
gów z pola gminnego do tamtejszej szkoły.

Komisyi p r a w n i c z e j :  Wyborców m. 
Stanisław ow a, o uchwalenie noweli do u- 
stawy o ordynacyigj wyborczej, iżby kobie­
tom przysłużałoj prawo głosowania przy wy­
borach do Sejmu.

Komisyi g o s p o d a r s t w a  k r a j o w e ­
g o :  Gmin i obszarów dw orskich, konkuru­
jących do regulacyi rzeki Łęgu w powiecie 
tarnobrzeskim , o zmianę §. 3 ustawy o 
ponoszeniu kosztów regulacyi tej rzeki.

Na dzisiejszem, IX posiedzeniu sejmo- 
wem przedłożył Wydział krajowy sprawo­
zdanie swoje w sprawie projektu założenia 
domów składowych we Lwowie i w Krako­
wie. Sprawozdanie to streszcza się w n a­
stępujących rezolucyach : 1. Sejm, uchylając 
uchwałę swą z 20 stycznia r. b., tyczącą się 
domów składowych, w celu założenia kra­
jowych wolnych składów (Freilager) na zboże 
i spirytus w Krakowie i we Lwowie, a) przyj- 
mnje na kraj wszelkie zobowiązania potrze­
bne do uzyskania koncesyi na wolne składy 
według rozporządzeń Ministerstw handlu, 
stanu, sprawiedliwości, skarbu i wojny z 19 
czerwca 1866 (Dz, ust. państw. Nr. 86) w 
szczególności także gwarancyę tak w obec 
stron składających towary, jak w obec za­
rządu państwa i skarbu państwowego; 
6) otwiera Wydziałowi krajowemu na zało 
żenie wolnych składów na zboże i spirytus 
w Krakowie i we Lwowie kredyt do wyso­
kości 400.000 zł. na r. b . ; c) poleca. W y­
działowi, ażeby na pokrycie kredytu ad b) 
zaciągnął na rzecz kraju pożyczkę w Towa­
rzystwie wzajemnych ubezpieczeń w Krako­
wie w kwocie 400.000 zł. na 4Y2°/o z obo­
wiązkiem spłacenia tej pożyczki w ciągu lat 
25, począwszy od 1 stycznia 1889 w ratach 
półrocznych, albo na żądanie Towarzystwa 
po upływie trzech pierwszych lat stosunku 
pożyczkowego za jednorocznem wypowiedze­
niem ; d) poleca Wydziałowi, ażeby na pod­
stawie postanowień ad a) b) i c) postarał 
się jak  najspieszniej o koncesye dla kraju 
na wolne składy na zboże i spirytus w

Krakowie i we Lwowie, tak, aby przedsię­
biorstwa te mogły rozpocząć czynność swą 
z początkiem roku 1889; e) na wypadek 
wejścia w życie ustawy o domach składowych, 
upoważnia Wydział do postarania się dla 
kraju o koncesye na też same wolne składy 
na podstawie pomienionej ustawy. 2. Sejm 
upoważnia Wydział do oddania zarządu k ra­
jowego wolnego składu w Krakowie Towa­
rzystwu wzajemnego kredytu w Krakowie 
jako pełnomocnikowi. 3. Sejm upoważnia 
Wydział do zrzeczenia się koncesyi uzyska­
nej dla kraju na wolny skład we Lwowie, 
do odstąpienia gminie m. Lwowa na w ła­
sność gruntu wraz z budynkami i urządze­
niem, przysposobionego ną powyższy skład 
za zwrotem wydatków poniesionych przez 
fundusz krajowy na to przysposobienie, tu ­
dzież do udzielenia tejże gminie na zało­
żenie wolnego składu we Lwowie pożyczki 
do wysokości 200.000 zł. pod warunkami, 
jakie Wydział uzna za stosowne, jeżeli gmina 
zobowiąże się postarać o koncesję na taki 
skład, dopełnić wszelkich zobowiązań z tej 
koncesyi wynikających i utrzymywać stale 
skład pod kontrolą Wydziału krajowego.

Sejm y krajow e.

Sesya Sejmu s t y r y j s k i e g o  została 
w sobotę zamkniętą.

Komisya budżetowa Sejmu c z e s k i e ­
g o  ukończyła obrady nad preliminarzem 
krajowym na rok 1889 , i zatwierdziła ge­
neralne sprawozdanie re feren ta , dr. Mattu 
sza. Ogólny niedobór wynosi 9,866.014 zł., 
na którego pokrycie ma być rozpisanym 
36 procent dodatku od podatku, a przytem 
wypożyczoną z funduszu domestykalnego 
suma 400.000 zł.

W sejmie t y r o l s k i m  odpowiedział 
namiestnik na interpelacyę w sprawie po­
woływania do rezerwy zapasowej osób, obo­
wiązanych do służby w pospolitem ruszeniu. 
Namiestnik oświadczył, iż zaraz po zebra­
niu się sesyi Rady państwa zostanie wnie- 
sionem przedłożenie, które będzie zawierać 
przepisy o rozszerzeniu instytueyi rezerwy 
zastępczej.

Sejm k a r y n c k i  przyjął bez zmiany 
nowelę do ustawy o kartach łowieckich.

KOKESPOUDEICYE
P esz t, 30 października.

(Przedłożenie dla Sejmu węgierskiego. — Nowa 
ustawa wojskowa i rozszerzenie instytucji honwe- 
dów. — Wznowienie zatargu tirnawskiego. — Per­

sonalia.)
(cc) Sejm węgierski zajmować się bę­

dzie na sesyi jesiennej, która rozpocznie 
się w drugiej połowie października, a więc

pom nieć i przy lada sposobności rad  się 
popisyw ał swoją znajomością m arynarki 
i z tej słabości jego  umieli w ybornie ko ­
rzystać parobcy, w yciągając go podczas 
robo ty  na różne gaw ędki o okrętach i
morzu.

R az pamiętam, było to w niedzielę 
po południu, deszcz moczył, a ja  stałem  
w oknie rozpatrując czy chm ury nie 
rzedną na zachodzie. Naraz, widzę dalej 
na dziedzińcu folwarcznym  stoi jakaś 
grom adka ludzi a mój Oleksy na środku 
między niemi. Stoi, wysoki, jak  zwykle 
z odkry tą  szyją i coś tak  energicznie 
rozm achowuje rękam i, tak coś tam 
dowodzi, że mnie ta  dziwna konferencya 
zaciekawiła. Stoję tedy i patrzę, aż tu  
po chwili mój O leksy grom adkę ową 
wzdłuż rozstaw ia i każdem u coś przekła­
da jakby  dawał inform acye. T u jeden, 
tu  dwóch, tu  trzech, tu  znowu dwóch, a 
sam gdzieś zatrzym uje się ku końcowi i 
staje machając bezustannie rękam i jakby 
coś mięszał w okrągłem  naczyniu. N a­
reszcie patrzę, grom adka ta  w ustaw io­
nym  ordynku zaczyna się posuwać n a ­
przód stąpając krokiem  m iarow ym , p o ­
tem  skręca koło obory, niknie za nią i 
znów pokazuje się z drugiej strony-.

— Co to jest?  — myślę sobie, czy 
oni coś mierzą, czy O leksy uczy ich ja ­
kiej robo ty  na jutro, albowiem  nieprze- 
stając kręcić ręk a m i, odw raca się to tu  
to tam jakby  wydaw ał jakieś rozkazy.

Obeszli drugi raz oborę, zakręcili 
ku  drodze i okrążają znów stodołę, a ja  
n ie m ogąc wytrzymać z ciekawości, d a ­
lejże na dziedziniec. Nim dopadłem  rogu 
stodoły, już cały korow ód schował się 
za ścianę, zkąd dolatują mię tylko pc 
w tarzające się ciągle g ło sy : b u c h ,
b u c h  i znowu b u c h .  Dopędziłem  je ­
dnak ostatniego, k tó ry  na pojedynkę, 
pom patycznie stąpał za innemi.

— Szym ek — wołam — a co wy 
tu robicie ?

— P łyniem y ! odpowiada mi krótko 
wcale się nie zatrzymując.

— Co, co ? — krzyknę chw ytając 
go za ram ię — a stójże ośle, k iedy  się 
pytam .

— Płyniem y jaśnie panie korabiem  
pan Oleksa kom enderuje, a my strzela­
m y od b o r t u .

Jakoż musieli płynąć, skoro z po ­
wodu zatrzym ania Szymka słyszę p io ru ­
nujący głos O leksy :

— A ty  tam  psia mać od pokonu, 
gdzieś się podział z rudlem.... Słyszysz 
ty.... rudel.... rudel....

A  że rudel w osobie Szym ka nie 
pokazyw ał się zaraz, biegnie w tę  s tro ­
nę O leksy niby Jowisz trzym ający pio­
runy  w obu rękach i spotyka się oko w 
oko ze mną.

— A  to co?
Zawstydził się s ta ry  i stanął prze- 

demną frontem  niby przed admirałem.
— E t łaska pańska daruje — mówi 

drapiąc się za ucho — ja oto tym  dur­
niom pokazyw ałem  niby m o r e p ł a w a -  
n i e  z z a ł p e m ,  ale k toby  z taką hała­
strą  czego dokazał.... Ty, ty  — mówi d a ­
lej zwracając się do Szym ka — ośle ja ­
kiś, bydle jakieś, jużbyś z pozwoleniem 
jak  spaskudzony pies -pływał w morzu. 
A  nie mówiłem ci bałw anie , że rek iny  
tylko czatują na człowieka.... Jak  wołają 
od bo rtu  na praw o, to niech same p io ­
runy  biją z nieba, trzeba kręcić na p ra ­
wo, ty  psia mać.

(Ciąg dalszy nastąpi).
A . W il c z y ń s k i . '

mniej więcej równocześnie z austryacką 
Radą państwa, kilkoma ważnemi sprawami. 
Jak donoszą dzisiaj pół-ofieyalnie rząd 
przedłoży sejmowi bezpośrednio po jego 
zebraniu się dwa projekty ustaw: jeden, 
odnoszący się do siły zbrojnej w ogóle, 
drugi, do instytueyi honwedów, która w na­
stępstwie nowej organizacyi wspólnej armii 
zostanie odpowiednio rozszerzoną i uzupeł­
nioną. Przedewszystkiem projektowanem 
jes t powiększenie liczby pułków huzarskich 
a to w myśl złożonego już dawniej ze stro­
ny m inistra honwedów oświadczenia i zgo­
dnie z zażądanem już przez niego zapo 
trzebowaniem. Co się tyczy ogólnej ustawy 
wojskowej, to ta postanow i, iż na przy­
szłość obowiązek służby w armii będzie się 
rozpoczynał nie z 21, lecz już z 20 rokiem 
życia. W instytueyi zaś jednorocznych ocho­
tników nastąpi o tyle zmiana, że ci jedno­
roczni ochotnicy, którzy z jakichbądź po­
wodów nie złożą po pierwszym roku służ­
by egzaminu oficerskiego, będą musieli po­
zostać pod bronią jeszcze rok jeden, aby, 
skoro nie chcą lub nie mogą nabyć kwali- 
fikacyj oficerskich, dawali przynajmniej rę­
kojmię , iż będą dzielnymi podoficerami. 
Zauważyć tu jednak należy, iż takim ocho­
tnikom będzie przysługiwać prawo, po od­
byciu drugiego roku służby , zgłoszenia się 
ponownie do egzaminu oficerskiego. W no­
wej ustawie nie ma bynajmniej mowy o tern, 
jakoby ci jednoroczni ochotnicy, którzy zło­
żyli z dobrym rezultatem egzamin oficerski, 
nie mogli być zamianowani oficerami re­
zerwy , owszem odnośny, dotychczas obo­
wiązujący paragraf 21 ustawy wojskowej 
zostanie i nadal zatrzymanym.

W prasie tutejszej poczyna wypływać 
na nowo znany zatarg ks. prymasa Simora 
z ministerstwem oświaty, który jak wiado­
mo ztąd pow stał, iż ksiądz prymas u- 
znał tylko warunkowo kompetencyę inspe­
ktora rządowego pod względem' wykony­
wania nadzoru nad seminaryum nauezyciel- 
skiem w Tirnau, utrzymywanem funduszami 
prymasowskiemi. Mówią, iż nowy m inister 
wyznań i oświaty hr. Czaky zajmie w obec 
tej sprawy niebawem stanowisko i że w to ­
ku rokowań jakie zostaną zawiązane znaj­
dzie się sposób , który przy ścisłem prze­
strzeganiu państwowego prawa nadzoru po­
łoży raz na zawsze kres podobnym zatar­
gom jak  obecny. W kołach politycznych o- 
czekują z pewnem natężeniem rozwoju tej 
sprawy, a to głównie z tego powodu, iż za­
łatwienie jej rzuci nieco światła na stano­
wisko nowego m inistra] w obec prymasa 
i w ogóle duchowieństwa katolickiego.

Prezes gabinetu Tisza wyjedzie d. 2 
października z kilkoma ministrami do Wie­
dnia, gdzie zabawi podczas pobytu tamże 
cesarza niemieckiego. Po kilkumiesięcznej 
nieobecności przybył tu wczoraj hr. Juliusz 
Andrassy. Zamieszka on w Peszcie przez 
całą zimę. Po przebytej ciężkiej chorobie 
stan zdrowia hrabiego nie pozostawia nic 
do życzenia.

Wczoraj zawitał tutaj na krótki pobyt 
królewicz angielski ks. Walii. Na dworcu 
kolejowym przyjmowali dostojnego gościa 
reprezentanci arystokracyi. Na cześć księcia 
odbyła się późnym wieczorem uczta w ka­
synie narodowem, którego członkiem jest 
książę. __________

B e r l in ,  30 września.
(Tajny radca dr. Geffcken. — Orszak cesarza w jego 
obecnej _ podróży. — Księżniczka Zofia. — Sprawa 
pomników dla zmarłych cesarzy. — Akeya wybor­
cza. — Nowy dziennik dla robotników. — Projekt 
wystawy włoskiej w Berlinie. — Konsekracja ks.

Altmanna. — Uniwersytety niemieckie)
(K ) Zdaje się nieulegać już wątpli­

wości, iż dyaryusz cesarza Fryderyka z cza­
sów niemiecko - francuskiej wojny nadesłał 
redakcyi Deutsche Bundschau dr. Geffcken 
i że nazwisko to stanie na pierwszym p la­
nie w śledztwie, jakie zostało wdrożonem 
z powodu ogłoszenia owego dyaryusza. Z 
tego też powodu zamierzam podać kilka 
szczegółów o rzekomym sprawcy głośnej 
publikacyi. Tajny radca i były profesor u- 
niwersytetu, dr. Geffcken zajmuje bardzo po­
ważne miejsce w plejadzie prawników nie­
mieckich, a przedewszystkiem na polu p ra­
wa międzynarodowego bywa zaliczanym do 
powag pierwszorzędnych. Dał się on poznać 
w szerokich kołach jako autor wielu roz­
praw, między innemi o zamachu stanu z r. 
1851 i jego wpływie na Europę, o sprawie 
Alabamy, o kwestyi wschoduiej i kwestyi 
Dunajowej, o międzynarodowem stanowisku 
Papieża, wreszcie rozprawą o neutralności. 
Większa część prac dr. Geffckena zyskała 
takie u zn an ie , iż została przełożoną na 
wszystkie prawie języki europejskie. Geff­
cken urodził się w r. 1830 w Hamburgu i 
pierwotnie poświęcił się karyerze dyploma­
tycznej. W r. 1854 był sekretarzem legacyi 
w Paryżu, następnie od r. 1856 do 1866 
ministrem - rezydentem związku hanzeaty- 
ckiego w Berlinie, zkąd w takim samym 
charakterze został przeniesionym do Lon­
dynu, a wreszcie syndykiem wolnego m ia­
sta Hamburga. W r. 1872 otrzymał woka- 
cyę na profesora do Strassburga, na któ-

rem to stanowisku pozostawał d° T0 . 
1882. U stąpił z powodu nadwątl01] 8 
zdrowia i powrócił do Hamburga z m . 

j cyą poświęcenia się studyom nauko1tij • 
Charakter tych studyów był tego jodzaj^ 
iż dr. Geffcken musiał pozostawać ciaJ j .  
w żywym związku z polityką. Badał onp 
nie naukowo wszystkie międzynarod 
kwestye sporne bieżącej doby i z 
powodu wiele poważniejszych dziennl ^  
tak niemieckich jak zagranicznych “bieg 
się o jego współpracownictwo i udawało 
do niego po radę i opinię. Chociaż z P . j 
konań konserwatysta nie podzielał p  L  
ks. Bismarcka i walczył dość ostro Pj^jeb- 
niemu zwłaszcza w dziennikach angiels“'■

Antagonizm tendoks. kanclerza z ^  
kszał się z każdym rokiem a rozwiń* ^  
głównie po głośnym procesie wytoczony 
ambasadorowi hr. Arnimowi, którego 
Geffcken był osobistym przyjacielem- 
ki sposób dr. Geffcken przyszedł w P° 
danie „Pamiętników" i o ile cięży na z0. 
wina, że zapiski po cesarzu Fryderyk”‘ ,
stały, jak  to twierdzi memoryał ks. B*s 
cka, ogłoszone w tendencjjnem  sfa<wtór0 
niu, wykaże niezawodnie śledztwo, * 
właśnie się rozpoczęło. Dodać tu j e<̂ na jDo' 
leży, iż według zapewnienia pism ff0 j ał 
myślnych ówczesny następca tronu r° tyl- 
swój dyarusz kilkudziesięciu osobom, a 
ko dziwić się należy, iż tak długo pozo z 
to tajemnicą dla szerszej publiczności. y e :„ 
Fryderyk pozostawił także dyaryusz z ,flje 
ny austro-pruskiej z r. 1866 a 
dzisiaj, ogłaszają dzienniki ustęp 0 i;pc& 
pod Konigraetzem stoczonej dnia 3ge

swez0'Cesarz Wilhelm bawi od przed ^  
raj na wyspie M ainau, gdzie cesarzowi ^  
ka Augusta, obchodzi dzisiaj 77 r0C u(ja 
swych urodzin. Jutro rano cesarzowa ^  
się w dalszą podróż, której n a jb liż szy ® ^  
lem jest stolica Bawaryi. Cesarz P° ^jeh 
z licznym orszakiem, składającym się 1 v  
kiego marszałka i wielkiego ochmistrza■ „
dwornego i dwóch tajnych radców paCl 
nych, dalej z kilku wyższych oficerów, ^ 
leżących do składu kancelaryi wojsk . 
czterech wyższych dygnitarzy cywilnej.
celaryi gabinetowej, dwóch generał-adjo ^
tów i czterech przybocznych adju arya- 
a wreszcie z kilku wyższych funkeyon ^  
szów urzędu spraw zagranicznych z nr- 
marckiem na czele. Cały orszak skła 
z trzydziestu kilku osób, prócz służby. , 

Po powrocie cesarza z wielkiej V° 
ży, co nastąpi około 20 października, 
dnie dopiero ostateczna decyzya w kW ^e, 
terminu zaślubin księżniczki Sofii z » z 
wiczem greckim. Księżniczka tymezas , 
wielkim zapałem oddaje się nauce n_ ^  
greckiego języka i jak  twierdzą, cZ^ l0ay, 
tern polu znaczne postępy. Jej narz,e1 .j. $ 
ks. Konstanty, znajduje się w tej en ^ 0 
Kopenhadze, zkąd powróci do B erlin  
października.

Projekt wzniesienia cesarzowi '  ^ 6
mowi I  pomnika na placu, którj fZy 
uzyskanym przez zniesienie ^omoW ^  
ulicy Schlossfreiheit wyszedłj już ze s 
przygotowawczego, a władze rozpocz^U. j 0. 
śnie rokowania i układy z w ła śc ic ie la  ^ftj. 
mów. Cena wywłaszczenia wyniesie gjje 
mniej sześć milionów mark. Równo 
jest w toku sprawa wzniesienia P0. jjji- 
cesarzowi Frydrykowi ku czemu wysZ 
cyatywa od tutejszej rady miejskiej-

Z ogłoszeniem terminu wyb°r „^or- 
Izby dep. Sejmu pruskiego, akcya . 
cza poczęła rozwijać się nadzwycZAjpeim 
a zainteresowanie się nią jest o°j0(jziee 
W tej chwili nie da się jeszcze P° w akar'  
coś pewnego jaki obrót weźmie sPra 
telu narodowo-liberalnych ze str0,f0llSerffa'  
konserwa ty wnem i frakcyą młodo* -ft goli; 
tywną, czy stronnictwa te wyst|P ^kcyJ 
darnie przeciw kandydatom inny0  ̂ & żde 
opozycyjnych, lub też będą w a lw . 
na własną rękę. Ze strony rządopczas0 
usilne starania aby utrzymać c*°^Cs{ug tW  
sojusz, który tyle cennych oddał u 
dowi na ubiegłej sesyi, pogodzeń intere' 
różnorodnych i najsprzeczniejszy0 
sów nastręcza bardzo wielkie truCl. raCj po- 
dawniej tak i teraz socyalni ^en?°raCli S0J” 
stanowili nie brać udziału w wyb 
mowych. .,  ta^ j  n0'

Od jutra zacznie wychodzi 
wy dziennik p. t. Deutsche A r  z za'
tung którego tendencyą będzie w _ „0ncP '
sadami socyalno-demokratyczuen] . zasąa 
nie robotników o szkodliwości p ^ ąża® "1- 
skierowanych ku wyzyskiwanm i P ^ . ^ o j  
w niedoli klas roboczych. _’v  ,t-zy"
redakeya tego dziennika l>?“zie narod0^ 0" 
w ręku wybitniejszych członków 
liberalnego stronnictwa. , , ^  pef"

Na tę zimę projektowaną JeS ĝ #  
linie wystawa włoska na wzór i
italiana  w Londynie, która J. na^ elem ^  
szczególniejszego powodzenia. _ „„pliczfi0' 
stawy ma być bliższe zapoznanie P j W '  
ści niemieckiej z włoskiemi prod pjai pdf' 
jowemi, oraz z towarami a r ty i^  .raUjący sl? 
wyspu; apeninskiego. Komn-ei



^ze,
ł° 6̂g° ProJek û uda  ̂ s*§ Marka, Biletów już obecnie dostać można w

oratn n a d ® ^ ł 2 Pr °śba o przyjęcie pro- księgarniach pp. Gubrynowicza i Szmidta, Sey-

S%e ^ ° p reuracya ks- Assmanna, dotychcza- muzycznej p. Marka. 
c? bisk«pa° nolZCZa Przy koście.le ś^* Jadwigi, j = ,  N a g ła  śm ie rć . Onegdaj wieczorem 
tioł d' 15 rtaźd^ia e^i° °. , ^,l z' e s,$  staP0W" Feliks Gołąb, stolarz, powrócił w nietrzeźwym 
dł ^  ks. bistnn rn  a: Aktu konsekracyi do- ' stanie na noc do mieszkania swej siostry pod 
n„U£ °głoszone? J^r °Łl f WSki drA Jf?PP‘ ^ e‘ 1 ^1 przy ulicy Fij -rów, gdzie zwykł był sy-

farta i Czajkowskiego, oraz w kancelarii szko-

rano zna-
CZsł S ‘ OSzonei w ł a i „ : „  * . + , • r  v l£,J UUUJ gu z ie  zwjfi
On- ^  Zeszłem , a8ttle statystyki pezęsz- ( pia<s w komórce na sianie. Wczoraj
j Półroczu na wszystkie (20) leziono go w tern miejscu skostniałe,,., *

kiego i aka- eeg0 w kałuży krwi. Lekarz miejski dr. Elekto-
B i^ c z y  z iv‘ h ogółem 29.190 rowiez skonstatował, że Gołąb zmarł nagle na-
n» llfifi 4859 na teologję ewan- ' turalną^śmiercią, na udar sercowy, skutkiem 
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gotne i niespokojne, deszcz.
Średnia temperatura ubiegłej pogodnej 

doby była -t-6,4°C., najwyższa 4 -14 '0“C.,
najniższa dziś nad ranem wynosiła -f-2’5°C. 

Suma opadu wynosi 7’4 mm.
Stan barometru -zredukowany do poziomu 

morza był dziś o godzinie 9 rano 758 mm.
er„v . Telegramy o rozkładzie prężności powie-
ii-„v,i_rga pi.sz% do Pol. Corr. ’■, trza nie nadeszły.

— Zapiski policyjne. Z g u b i o n o
przedwczoraj w Bynku złoty pierścionek z tur- 
kusikami, wartości 8 zł.; onegdaj wieczorem, 
portmonetkę z kwotą 25 zł. i z kalendarzykiem; 
sakiewkę z kwotą 1 zł. 80 ct., z losem na 50 
ct. i z receptą; srebrny damski półkryty zega­
rek, z krótkim srebrnym łańcuszkiem o kilku 
kolorowych kamykach, wartości 20 z ł . ; pianko­
wą fajkę ze srebrnem okuciem, w futeraliku, 
wartości 3 zł. — Z n a l e z i o n o  sakiewkę bron- 
zową z reeepisem na przekaz 14 zł., pod adre­
sem Wilner w Tarnopolu, a drugą czarną sa­
kiewkę przed tygodniem w Eynkn; dwa klucze 
na dworcu kolei Karola Ludwika; banknot na 
1 zł. na ul. Teatralnej; czarną jedwabną para­
solkę i nowy czarny jedwabny parasol, w fute­
rale; w dorożce damskie bronzowe rękawiczki; 
wreszcie pakę, zawierającą 24 kg. pietruszki, 
koło rogatki Janowskiej.

—  Nowy urząd pocztowy. Z dniem
1 października b. r. wszedł w życie c. k. urząd 
pocztowy w miejscowości Wiązownica, powiatu 
jarosławskiego, którego czynność ograniczać się 
będzie na przyjmowaniu i wydawaniu poczty 
listowej i wartościowej, a który przytem pełnić 
będzie funkcye pocztowej kasy oszczędności. 
Urząd ten utrzymywać będzie związek, z obec­
nie zaprowadzoną i raz dziennie kursującą jazdą 
posłańczą między Jarosławiem a Sieniawą. Do 
okręgu doręczeń urzędu pocztowego w Wiązo­
wnicy należeć będą miejscowości: Wiązownica, 
Piwoda, Nielipkowce i Monasterz. Odległość 
między Wiązownicą a Jarosławiem wynosi 10 
kilometrów, między Wiązownicą a Sieniawą 13 
kilometrów.

— Agenci emigrseyjui. Czas donosi, 
że wadowicki proces karny przeciw aktorom 
zbrodniczych machinacyj emigracyjnych przy­
bierze wielkie rozmiary i wskutek tego może 
się przewlecze, ale za to doprowadzi do wszech­
stronnego wyświecenia sprawy i stwierdzenia 
wszystkich szczegółów zbrodni. Tak władze po­
lityczne bowiem, jak i żandarmerya badają 
wszystkie szczegóły i zbierają daty szczegółowe. 
Rozumie się, że nietylko samo ukaranie win­
nych, lecz także stanowcze zamknięcie wszyst­
kich tajnych dróg emigracyjnych stanowi cel 
tych dochodzeń i badań.

—  Wybór uzupełniający jednego 
członka Rady powiatowej w Myślenicach, z gru­
py gmin wiejskich, rozpisany został na dzień 
6-go listopada b. r. Wybór ten odbędzie 
się w mieście powiatowem, o godzinie i w lo- 
kalnościach, wskazanych w kartach legityma­
cyjnych, które doręczy wyborcom o. k. staro­
stwo.

t  Zmarli w ostatnich dniach: W Pło- 
wem, pod Kamionką Strumiłową, br. Hieronim 
B ł a ż o w s k i ,  weteran wojsk polskich z r. 1831, 
przeżywszy lat 83.

W Montreui, hr. Jerzy Ż ó ł t o w s k i ,  17- 
letni wnuk hr. Marcelego Żółtowskiego z Cza- 
cza, a syn ś. p. Stanisława.

— W Rzeszowie korpus oficerski 40 
pułku piechoty urządził w niedzielę na powi­
tanie kolegów z 16 pułku huzarów, bankiet w 
miejscowem kasynie ofieerskiem, w którem 
wzięło udział około 1000 osób.

— Poiar w ostatnich dniach zniszczył 
w miasteczku Szczucinie, pow. dąbrowskiego 9 
domów mieszkalnych. Stratę oceniono na 8.500 
zł., a trzy tylko domy były nisko asekurowane. 
Pożar wznieciły zapewne dzieci, bawiące się w 
kuczce zapałkami. — W Czukwi, powiatu Sam­
borskiego, zgorzał młyn z całem urządzeniem, 
oraz sąsiednia zagroda włościańska. Strata, w 
połowie ubezpieczona, 7.350 zł. Przyczyny po­
żaru nie wykryto. — W Chołojowie, pow. ka- 
mioneckiego, spalił się dom włościański, oraz 
budynki folwarku dworskiego. Ubezpieczona 
strata 9.700 zł. Ogień prawdopodobnie powstał 
z nieostrożności. — W Zapytowie pod Lwowem, ]

Lwów, 2 października.
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pogorzało pięciu gospodarzy, z których trzej 
byli ubezpieczeni. Pozostawione bez dozoru dzieci 
wznieciły ogień. Winnych pociągnięto do odpo­
wiedzialności.

— Pojedynek. W okolicy Wiener Neu- 
stadt, nad granicą węgierską, odbył się przed 
kilku dniami pojedynek na pistolety pomiędzy 
hr. Sternbergiem a hr. Andrzejem Szechenyi’m. 
Pomimo iż z odległości zaledwie 20 kroków 
zapaśnicy strzelali do siebie dwukrotnie, żaden 
z nich nie poniósł szwanku. Przyczyna poje­
dynku nieznana.

— D ob ro czy ń ca . Adwokat Konstanty 
Rock, o którego śmierci w Peszcie przed kilku 
dniami donieśliśmy, czając się bliskim zgonu, 
złożył trzy opieczętowane paczki: u prezesa 
Izby adwokackiej, u rektora Uniwersytetu i u 
ministra sprawiedliwości. W pierwszej, gdy ją 
po śmierci Rocka otworzono, znajdowała się 
kwota 19.000 złr., od której procenta mają 
być obracane na wsparcie wdów i sierót po 
adwokatach. W drugiej paczce znaleziono 50.000 
złr., przeznaczonych na cele dobroczynne, po­
łączone z Uniwersytetem; trzecia paczka' za­
wierała kwotę 68.000 złr., przeznaczoną ró­
wnież na cele dobroczynne. Oprócz powyższych 
trzech, dwie jeszcze paczki z papierami warto- 
ściowemi deponował zmarły u swego brata. 
Te ostatnie paczki mają być dopiero w tych 
dniach otworzone.

— Okropne nieszczęście zdarzyło się 
przed kilku dniami w Kronsztadzie. W trzypią- 
trowym domu wybuchł o godz. 2 w nocy po­
żar i rozszerzył się tak gwałtownie, że wnet 
ogarnął całe schody i uniemożliwił obudzonym 
ze snu mieszkańcom ucieczkę. Biedni ci ludzie 
nawpół ubrani wyskakiwać musieli przez okna 
lub spuszczać się z piętr po rynnach, które je­
dnak rozrywały się pod ciężarem czepiających 
się za nie ludzi. Jeden z mieszkańców rzucił 
się na dół z rozpiętym parasolem i zwichnął 
tylko nogę. Po opanowaniu ognia nad ranem 
znaleziono na pogorzelisku 16 zwęglonych tra ­
pów, wiele zaś skaleezonyeh i poparzonych osób 
odwieziono do szpitala.

— Wyścigi w Moskwie. Na wyścigach
w Moskwie, odbytych w dniu 28 września w 
biegu dla trzylatków o nagrodę 900 rubli zwy­
ciężyła „Tombola“ Dorożyńskiego. W wielkim 
handicapie o nagrodę 887 rub,, pierwsza sta­
nęła u mety „Madame de Parabere“ L. Gra­
bowskiego. W gonitwie z przeszkodami zdobyła 
nagrodę 478 rub. „Elizau Dorożyńskiego. Na 
wyścigach z d. 26 b. m. w biegu o nagrodę 
Towarzystwa 1000 rubli zwyciężył „Highlandu 
hr. L. Krasińskiego.

— Sędziwy wiek W Brudnie, w Kró­
lestwie, pochowano przed kilku dniami zwłoki 
kobiety, niejakiej Barbary Ligockiej zmarłej w 
wieku lat 104. Ligocka w ostatnich latach 
życia utrzymywała się z jałmużny. Do samej 
śmierci zachowała pamięć i przytomność u- 
mysłu.

— Osobliwszą klęską nawiedzone zo­
stały okolice gubernii Taurydzkiej, w Rossyi. 
piaski zawiały tam przeszło 250.000 desiatyn 
ziemi, a wielu wsiom grozi jeszcze zawianie. 
Rząd wysłał swego komisarza na miejsce klęski.

— Obrona dr. Mackenzie’go wobec 
napaści lekarzy niemieckich, wyjdzie 15 b. m.. 
jednocześnie w Londynie, Paryżu i Berlinie, 
zaś 14 hm. zamieści ją w całej osnowie nowo­
jorski Sun.

— Ś m ie r ć  B a r t t e l o t a .  S ta n d a rd  o- 
głasza list jednego z urzędników państwa Kon­
go pisany w dniu 26 lipca, który ukazuje za­
mordowanie majora Barttelot w zupełnie nowem 
świetle. Wprawdzie korespondent nie jest pod­
pisany, lecz zna on widocznie doskonale miej­
scowe stosunki, zresztą wiadomości S ta n d a rd u  
bywały dotychczas najdokładniejsze w całej tej 
sprawie, co samo nadaje listowi temu cechę 
wiarygodności. Korespondent donosi, że Bartte­
lot ściągnął sobie przez swoją brutalność nie­
nawiść tragarzy i wszystkich członków wypra­
wy, nie wyłączając własnych jego oficerów. 
Wiadomem było powszechnie, że krajowcy już 
w obozie pod Aruwimi mieli zamiar pomścić się 
na majorze, skoro tylko zdarzy się ku temu 
sposobność. Smutny swój koniec zawdzięcza 
major Barttelot własnemu okrucieństwu. Ko­
respondent opowiada, że jeden z tragarzy, któ­
ry zniewolony głodem, opuścił obóz, aby w po­
bliskiej wiosce szukać pożywienia, został z roz­
kazu majora skazany na śmierć jako dezerter. 
Na prośby i wstawienia oficerów, ułaskawił go 
wprawdzie, lecz kazał mu wymierzyć 250 ba­
tów, pod któremi nieszczęśliwy wyzionął ducha. 
Jak większość Europejczyków przebywających 
w Afryce, korespondent S ta n d a rd a  mało się 
troszczy o losy Stanleya. Czyni on uwagę, że 
właściwością podróżnika jest powracać samotnie 
ze swych wypraw. Według niego, Tippu-Tip 
ma Stanleya za handlarza niewolnikami, który 
nadużywa łatwowierności Anglików dla dopro­
wadzenia niecnych swych spekulaeyj. Major B. 
uskarżał się także w ostatnich swych listach, 
źe Tippu-Tip ociągał wyprawę pod rozmaitemu 
pozorami i gdy wreszoie zebrano dostateczną 
liczbę tragarzy, iż zostali oni umyślnie wy­
brani z nieprzyjaznego Europejczykom szczepu. 
Pomimo jednak tych złowróżbnych okoliczności, 
major z angielskim uporem zdecydowany był 
prowadzić dalej wyprawę.

— Stanley. Dzienniki londyńskie za­
mieszczają oświadczenie komitetu wyprawy Stan­
leya, że wszelkie wieści, głoszone o tej wypra­
wie, pochodziły dotąd od oszusta Arrad Ferron, 
którego Stanley był oddalił.

— Morderca pięcia kobiet w Lon­
dynie, którego tajemnicze zbrodnie wywołały 
wielki popłoch pomiędzy ludnością stolicy an­
gielskiej, został nareszcie schwytany w dziel­
nicy Whitechapel. Jest nim Amerykanin, Fitz- 
gerald, który przyznaje się do swych potwor­
nych czynów, podając, że spełniał owe morder­
stwa, połączone z ohydnem znęcaniem się nad 
zwłokami swych ofiar, w celach anatomicznych! 
Znawcy utrzymują też, że okropny ten człowiek 
po mistrzowsku włada nożem anatomicznym.

Podczas przedstawienia w teatrze 
w Bradford w zeszłą sobotę, zapaliła się kulisa 
i byłoby przyszło do strasznego popłochu, gdy­
by nie przytomność jednego z aktorów, ’ który 
zdarł szybko kulisę na podłogę i stopami stłu­
mił płomienie.

— W sprawie niewolnictwa w Afry­
ce ma być w tych dniach rozesłany z Wa­
tykanu okólnik do rządów wszystkich państw 
cywilizowanych. Według depeszy z Paryża, 
kardynał Layigerie otrzymał na swoje prace w 
Afryce od dwóch niewiadomych z nazwiska 
dobrodziejów kwotę 85.000 i 15.000 fr.

— N ieu s ta ją ca  w rs ta w a  zjednoczone­
go Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
placu św. Ducha 1. .10, otwartą jest codziennie 
od godziny 11 rano do 7 po południu. Wstęp 
od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., w dni 
powszednie 30 ct. Dla członków wstęp wolny„

1 T E A T R U
(Niespodzianki rozwodowe „Les surprises du di- 
voree“, komedya w 3 aktach Aleksandra Bis- 
sona i Ant. Marsś, przedstawiona w przekładzie 
Zygmunta Sarneckiego, po raz pierwszy na scenie 
lwowskiej 26 września. — Pierwszy występ p. 
Wandy Charlemont w komedyi jednoaktowej 
Sienkiewicza „Czyja wina“. — Pan Benet i 

Gil Blas.)
Jaki jest związek pomiędzy tegorocznym 

zjazdem lekarzy i przyrodników polskich we 
Lwowie a „Niespodziankami rozwodowemi* 
Bissona? Na pozór nie ma żadnego — 
a jednak kwestya poruszona w tej komedyi 
żywo mi przypomniała tę chwilę, kiedy w 
czasie zjazdu, jadąc koleją z jedną ze zna­
komitości warszawskich na polu medycznem, 
usłyszałem z ust jej zdanie z całą powagą 
wygłoszone, iż we Francyi dla tego źle się 
dzieje i dla tego złe ustawy z taką łatw o­
ścią w izbie francuskiej przechodzą, że nie­
mal większość deputowanych składa się z 
lekarzy. Lekarz — zdaniem owej znakomi­
tości — nigdy nie może być dobrym poli­
tykiem, ani mężemjstanu, ani ustaw odaw cą: 
inny sposób myślenia, odmienny system ba­
dań a ztąd najczęściej wadliwe zapatrywanie 
się na sprawy polityki i ten, który chorobę 
pojedynczego organizmu ludzkiego dostrzedz 
zdoła najdokładniej, w organizmie społe­
cznym albo jej nie dojrzy, albo co gorzej 
dopatrzy fałszywie i zaaplikuje niestosowne 
lekarstwo. — Otóż autorem prawa rozwo­
dowego we Francyi je s t lekarz — Naquet. 
Od lat wielu walczył on w obronie zasady 
rozwodów; wnioski jego w tym kierunku 
ciągle odrzucane, ponawiane były niemal 
rok rocznie i nareszcie przed parą laty zo­
stały uchwalone. Od razu, w pierwszym roku, 
przekonano się o wadliwości tego prawa’ 
otwierającego zbyt obszerne pole rozmaitego 
rodzaju nadużyciom. Jedni łam ali ręce i 
rozpaczali nad wynikającem ztąd osłabieniem 
węzłów rodzinnych, podkopaniem społeczeń­
stwa i t. d. a pp. Bisson i Marsó schwycili spra­
wę ze strony komicznej i napisali farsę, która 
miała w Paryżu szalone, niebywałe od dawna 
powodzenie, będące wymownym dowodem, 
iż ogół społeczeństwa widzi doskonale i u- 
znaje wszystkie ujemne strony rozwodo­
wego prawa i całą jego śmieszność, w tej 
zwłaszcza formie, jaką mu nadał lekarz 
Naąuet.

Prawo to stanowi między innemi, że 
brutalne zachowanie się męża względem żo­
ny, stwierdzone przez świadków, jes t pun­
ktem do rozwodu, który wówczas, na skargę 
strony pokrzywdzonej, bywa orzeczony prze­
ciw mężowi, to jest z przyznaniem wszelkich 
praw żony, zastrzeżonych jej w intercyzie 
ślubnej.... To otworzyło drogę do różnego 
rodzaju spekulaeyj. Spisuje się naprzód in- 
tereyza, przyznająca żonie znaczną sumę na 
wypadek rozwodu, następnie drażni się męża 
rozmaitemi sposobami i doprowadza do unie­
sienia, a na tę scenę zaprasza się świad­
ków ; gdy zaś mąż wpadnie w zasadzkę — 
jest rozwód i suma w intercyzie zastrzeżona 
staje się płynną a raczej brzęczącą. Oczy­
wiście stroną drażniącą nie je s t żona sama, 
bo ta ma mieć rolę uciemiężonej i pokrzy­
wdzonej, — lecz kusicielem staje się naj­
częściej ktoś z jej rodziny, przedewszystkiem



„matka żonina“, owa tylekroć w komedyach 
francuskich ośmieszana „belle-mere’a “, co 
brzmi czysto po polsku ale brzydko: świe- 
kra. —

Taką rolę naznaczyli pp. Bisson i Marse 
świekrze, pani Bonivard, która dopóty doku­
czała mężowi swej córki Dyany, Henrykowi 
Duvalowi, dopóki ten, doprowadzony do osta­
teczności, nie uniósł się do tego stopnia, że 
w obec świadków rzucił się z pięściami 
przeciw świekrze, a — spotkał przypadkiem 
na swojej drodze.... żonę. Są świadkowie 
i jest fakt, wymagany prawem N aąueta: 
jest rozwód a suma 100.000 franków, za­
strzeżona w intercyzie dla Dyany, staje się 
płynną. Na tem kończy się akt pierwszy, 
pełen zajść komicznych między świekrą i 
zięciem.

Akt drugi. Pan Duval rozwiedziony, 
żeni się po raz drugi ze śliczną, łagodną i 
kochającą Gabryelą, która nie ma matki — 
bo świekry pan Duval by nie zniósł — lecz 
tylko ojca, zacnego pana B organeuf, z któ­
rym Duval je s t w najlepszej przyjaźni. Ale 
pan B organeuf, jow ialny, dobroduszny, a 
niezbyt jeszcze stary wdowiec, wydawszy 
za mąż córkę, wolny jak  ptaszek, wyjechał 
gdzieś — w alpejskie góry... z których po­
wrócił — żonaty!... Ba, nie tylko żonaty, 
ale w towarzystwie matki żoninej... N ie­
spodzianka, jaką prawo Naąueta przygoto­
wało Duvalovi, je s t równie dla niego bole- 
śnem, jak komicznem dla publiczności. 
— Żoną Borganeufa jes t rozwiedziona Dya- 
na, a świekrą — oczywiście pani Boniyard! 
Scena spotkania się Duyala ze swoją da­
wną żoną i świekrą opisać się nie da. Je ­
d en , nieustający wybuch śmiechu trwa aż 
do zapadnięcia kortyny, która osłania przed 
oczami widzów rozsierdzoną panią Boniyard, 
zrozpaczonego D uvala , zinięszaną Dyanę i 
przerażonego nad wyraz Borganeufa. Oczy­
wiście, ten nowy małżonek Dyany do osta­
tniej chwili utrzymywał wszystko w tajem ­
nicy, tak, że pani Boniyard nie wiedziała 
kogo zastanie jakomęża córki swego nowego 
zięcia, a ten ostatni nie przypuszczał, kogo 
ujrzy w osobie swej świekry i jej matki. 
Prawo Naąueta uczyniło wszakże możliwą 
taką komplikacyę, iż ni ztąd ni zowąd mo­
żna się stać zięciem swojej własnej żony...

Akt trzeci. Pani Boniyard nie jest 
zadowoloną z sytuacyi. Borganeuf jest nu ­
dny a komplikacya z Duvalem nie do znie­
sienia; zresztą zjawił się niejaki p. Cham- 
peaux, który od dawien dawna kocha się 
w Dyanie , a jest bardzo bogaty, — trzeba 
więc rozwieść Dyanę ponownie. Dla pani 
Boniyard nie je s t to rzeczą trudną, zwła­
szcza, że znajduje sprzymierzeńca w osobie 
D uvala , który ze swej strony podburza 
swego teścia przeciw świekrze. Wybucha 
scena gwałtowna, wśród której pani Boni­
yard daje policzek swemu nowemu zięciowi, 
ten zaś w uniesieniu podnosi pięść i zno­
wu spotyka — w skutek sprytnego układu 
osób, urządzonego przez panią Boniyard —- 
swoją żonę. — Znowu rozwód i nowe 
100.000 fr., zastrzeżone w intercyzie, a 
w dodatku nowy, bogaty zięć w osobie pa­
na Champeauz.

Nazwano u nas tę farsę niemoralną. 
Dlaczego ? odgadnąć nie umiem. 1 znowu 
przychodzi się zapytać, gdzie jest przyczy­
na, że się nie gorszymy „Pierścieniem ro­
dzinnym* lub „Maskottą* a tak łaskotliwi 
jesteśm y na najlżejszą aluzyę nie śpiewaną? 
Nie zgorszy się chyba nikt, „Niespodzian­
kami rozwodowemi* z osób dorosłych — a 
dla młodych panienek w ogóle teatr nie jest 
stosowną rozrywką, tak samo jak czytanie ro­
mansów." Daleko szkodliwszemi jeszcze, są u- 
twory sceniczne, które nie w formie żartu, 
lecz poważnie oddziaływając na stronę u- 
czuciową widza, wprowadzają i ugruntowują 
pewne poradoksalne pojęcia. Logiczuie za ­
tem należałoby przedewszystkiem potępić 
wszystkie dumasowskie komedye, bo te w 
sposób daleko skuteczniejszy działają na 
nerwy, wyobraźnię i uczucia widza. Grze­
szymy pod tym względem nielogiczną suro­
wością, wprowadzając w prawdziwe zakło­
potanie kierownictwo sceny. Wystawiono 
„Dziwaka* utwór najmoralniejszy z m oral­
nych —- były pustki w teatrze, dano „My­
szkę — na przedstawieniu odzywały się gło­
sy, że nudna, bo zbyt „konwersacyjna 
przedstawiono wreszcie „Niespodzianki roz­
wodowe,* sztukę, której najpoważniejsi kry­
tycy paryscy jak Sarcey i Lemaitre, przy­
znali wielkie zalety sceniczne, nazwano ją  
niemoralną, lichą, pełną trywialności. Bądź­
my sprawiedliwi. Mamy prawo i obowiązek 
wymagać aby teatr nie był zgorszeniem, ale 
nie żądajmy, aby był szkołą moralności, bo 
tą oń nigdy być nie może. Dla uszu i oczu 
zbyt młodych, zwłaszcza kobiecych, teatr, 
chyba wyjątkowo, może być zaleconym ; dra- 
m ata Szekspirowskie nie są także dla nich 
a im później „panienki“ oswajać się będą 
Z efektami scenicznemi, tem lepiej. W każ­
dym jednak razie nie możemy żądać, aby 
dyrekeya teatru miała na względzie to co 
je s t rzeczą rodziców lub opiekunów. Kie­
rownictwo sceny nie może nie czerpać z naj­
nowszego repertoaru i odrzucać to, co ma 
rozgłos w świecie a nie je s t absolutnie gor-

szącem. Farsa zresztą, o której mówimy, 
pod żadnym względem nie zasługuje na wy­
rok potępienia. Podniesiono zbyt wysoko 
ton, mówiąc o moralności z powodu kilku 
może swobodniejszych wyrażeń — gdy prze­
ciwnie cała tendencya farsy jes t chyba mo­
ralną, bo walczy śmiesznością przeciw nie­
moralnej zasadzie rozwodów.

Pod względem scenicznym utwór ten 
jest napisany z niezwykłą zręcznością; sy- 
tuacya bardzo śmieszna i wyforsowana jak 
zwykle w tego rodzaju utworach , staje się 
w oczach widza najzupełniej prawdopodobną. 
A co do trywialności tych, wymaga prawo 
N aąueta; autorowie trzymali się ściśle li­
tery ustawy, która do rozwodu korzystnego 
dla żony, wymaga brutalnego zachowania 
się małżonka, les voies de f a i t s ... W tej 
trywialności scenicznej jest dotkliwa kryty­
ka ustawy i krytyka stosunków jakie ona 
wytwarza. Niewątpliwą jes t rzeczą, iż „Nie­
spodzianki rozwodowe* u nas, gdzie rozwo­
dów w tem pojęciu n iem a, gdzie zatem sy- 
tuacya wydać się może nienaturalną, nie 
mogły mieć takiego powodzenia jak w P a­
ryżu; w każdym jednak razie odniosły suk­
ces znaczny, zwłaszcza, że gra artystów na­
szych nie wiele pozostawiała do życzenia. 
Pan Kwieciński, który w pierwszym akcie 
mówił nieco za wolno i z trudnością, w dru­
giej odsłonie był nieporównanym, zwłaszcza 
w scenie spotkania się z panią Boniyard. 
Panna Pysznikówna była pełną wdzięku j a ­
ko Gabryela, a w scenie małżeńskiej, w ak­
cie drugim,  odniosła sukces niepospolity: 
zazdroszczono panu Kwiecińskiemu a po­
dziwiano przedziwną.... intuicyę arty stk i... W 
ogóle gra panny Pysznikówny nabrała w o- 
statnich czasach znacznie więcej ciepła, co 
przy zawsze wybornem wystudyowaniu roli 
i opracowaniu szczegółów, tworzy artystycz­
ną, wdzięczną i zaokrągloną całość. Pani 
German w roli energicznej pani Boniyard 
stanęła na... wysokości zadania a pani Kwie­
cińska dość biernej postaci Diany, podda­
jącej się zbyt powolnie natchnieniom matki, 
umiała nadać dużo wdzięku swojej własnej 
osoby Pan Frenkel w nieznaczącej roli Cor- 
bulana wuja Duvala, wyborną grą swoją wy­
sunął się na plan pierwszy.

Wczoraj wystąpiła na scenie naszej po 
raz pierwszy panna W anda Charlemont, u- 
ezeniea Rapaekiego i nie zawiodła wcale 
nadziei, które wyraziliśmy przed kilku dnia­
mi, zapowiadając ten debiut. Pomimo tre­
my, łatwej do zrozumienia i bardzo widocz­
nej z początku, młoda artystka zdołała po­
ruszyć całe audytoryum, które hucznemi o- 
klaskami po trzykroć ją  wywołało. Rola J a ­
dwig: Karłowieekiej w jednoaktówce S ien­
kiewicza „Czyja w ina“, nie należy do ła ­
twych. Trzeba mówić prawie ciągle, bo ca 
ły utwór polega na treści dyalogu, na od­
biciu w nim uczuć, które z kolei poruszają 
sercem młodej, kochającej a opuszczonej nie­
wiasty. Modulacya głosu , dar wypowiedze­
nia uczuć, zastępuje tu całą akcyę scenicz­
ną. A trzeba przytem słuchać - -  co jest 
rzeczą trudniejszą od mówienia na scenie, — 
trzeba słuchać zimnych słów lub wyrzutów 
malarza Leona i umieć w milczeniu, w grze 
twarzy, oddać to wszystko, co ęerce czuje. 
B arizo  pilnie badaliśmy wyraz twarzy i z 
wielką uwagą słuchaliśmy tego, co debin- 
tantka w roli Jadwigi mówiła. A wynieśli­
śmy przekonanie, że panna Wanda Charle­
mont przynosi zaszczyt swemu mistrzowi. 
Wyraz twarzy odbijał wybornie uczucia a 
głos doskonale modulowany, pełen ciepła, 
przejmujący, odpowiadał znakomicie temu, 
co mówiły usta, Trema chwilowo tłumiła 
ten głos w piersi, ale za chwilę wydoby 
wał się on znowu silny, dźwięczny, w to­
nach niższych zw łaszcza, śliczny. Sposób 
przytem mówienia a r ty s tk i, poprawność 
dykcyi, dźwięczny akcent warszawski, u j­
mująca powierzchowność, ruchy wdzięcz­
ne chociaż nieco tremą krępowane — oto 
zalety, które z wczorajszej debiutantki, 
przy dalszej p racy , uczynią niezawodnie 
w eałem tego znaczeniu artystkę. Nie w ąt­
pimy ani chw ili, ze dyrekeya teatru sko­
rzysta skwapliwie z nadarzającej się spo­
sobności i pozyska pannę Chariemont stale 
do ról konwersacyjno-salonowych.

Musimy jeszcze wspomnieć o wczo- 
rajszem przedstaw ieniu, zawsze pełnego 
świeżości i humoru „Pana Beneta*. A mu­
simy wspomnieć dla tego, że wszyscy arty­
ści bez wyjątku: Pani Kwiecińska, panowie 
Zboiński, Kwieciński i Wojdałowiez, grali 
koncertowo; zwłaszcza pan Zboiński złożył 
wczoraj dowód, że dawne, dobre tradycye 
Fredrowskiego teatru żyją jeszcze u nas. 
Pan Wojdałowiez grał doskonale, ale ze­
wnętrzną charakteryzacyą przypominał ra ­
czej zacnego Borganeufa, — był, jak ktoś 
się dowcipnie wyraził, emerytowanym „epi- 
sierem* paryskim, a nie „naszym* Benetem. 
Przychylam się do tego zdania tem bar­
dziej, że na stoliku u rzekomego Beneta 
leżał — o zgrozo 1 — paryski „Gil B las“, słu­
sznie z taką złością pomięty przez p. Kwie­
cińskiego. Wątpimy przecież, aby nasz po- 
ezeiwy Benet czytywał kiedykolwiek to 
pismo i lubował się tygodniowemi nowel­
kami Catulle Mendesa... Był to zatem sta­

nowczo emerytowany „episier*, ale, figlarz, bowych, 3 wozy pocztowe, 4 towarowe 
miał czasem humor i werwę szlachecką 
Beneta.
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GOSPODARSTWO I HANDEL
X , międzynarodowy targ  zbożowy 

•w e Hi w  o w  I e.

Dzisiaj o godz. w pół do 11 został 
otwartym w wielkiej sali ratuszowej X m ię­
dzynarodowy targ zbożowy. Wśród licznego 
grona interesowanych znajdowali się także 
JE . p. Namiestnik, JE . Marszałek krajowy 
hr. Tarnowski i wielu posłów. Przebieg tar­
gu w ogóle ożywiony, a w każdym razie 
bardziej niż w latach poprzednich.

Do g. 1 po poł. zgłoszono do sekre-
taryatu targu następujące transakeye:

Pszeniea.
Młyn parowy Sokal 200 korcy. Sta- 

cya Żużel po 7 złr., 100 korcy Rawa primo 
po 7 zł. 22 et., 100 korcy loco Sokal primo 
po 7 zł. 40 ct.

Bank roln'czy : 6 wagonów stacya Tar­
nopol po 7 zł. 25 ct.

Młyn Przemyśl 100 korcy loco Zbo­
rów po 7 zł. 20 ct., 100 korcy loco Prze­
myśl po 7 zł. 20 ct., 100 korcy loco Na
dyby po 7 zł. 20 ct.

Młyn Thom a: 200 korcy loco Zadwórze 
po 7 zł. 10 et.

Master i Spółka kupił 2000 korcy loco 
Tarnopol po 6 zł. 80 ct.

Bank hipoteczny sprzedał: 1000 kor­
cy Tarnopol po 6 zł. 75 ct., 100 korcy. 
zasniedzonej po 6 zł. 45 ct.

Młyn Przemyśl 200 korcy Lwów po
7 zł.

Master i Spółka 800 korcy loco Nowa 
Grobla po 7 zł. 50 ct.

Ż y t o .
Bank hipoteczny sprzedał 10 wagonów 

loco Tarnopol po 4-80 zł.
Jęczm ień .

P. Maks E bner 1 wagon loco Zabło 
tów po 6'25 zł.

P. Boi. Augustynowicz 2 wagony loco 
Złoczów po 6 75 zł.

Bank hipoteczny 4 wagony loco Tar- ' 
nopol po 6 zł. i jeden wagon po 6 75 zł.

P. K ellerm ann: Jęczm ień i pszenicę 
12 wagonów loco Kańczuga para worków 
po 14 zł.

Groch.
Stauber jeden wagon loco Zadw órze 

po 6 25 zł.
Bank hipoteczny jeden wagon zielo­

nego loco Buczacz po 6'25 zł.
Rzepak.

Hausknecht sprzedał jeden wagon loco 
Kołomyja po 12 65 zł.

B o b i k .
Jonasz jeden wagon loco Gródek na 

styczeń po 5’60 zł.
StóckI Czortków jeden wagon Kopy- 

czyńce po 4‘85 zł.
Chmiel.

Selenfreund jeden wagon loco Prze­
worsk 50 do 60 zł.

Lnianka.
Bank hipoteczny dwa wagony loco 

Tarnopol po 9'75 zł.
Freund z Przemyśla jeden wagon loco 

Halicz po 9 60 zł.
Koniczyna.

Bank rolniczy cztery wagony stacya 
Lwów z r. 1887 po 48 zł.

Bank hipoteczny sprzedał czerwoną 
pół wagonu loco Tarnopol po 47 zł. i 10 
kilo (biała) po 46 zł.

zy konduktorskie i udał się już do ĄłiniB ^
handlu z prośba o zatwierdzenie tej uch

„  Aur W W*8'Państwowa wystawa owoco«( ^jj. 
dniu zostanie dzisiaj otwartą w obecnosc 
Pana.

*** Targ zbożowy.*) Dnia 2 paździerri'

1888 Tr' 7-30 &L w ów , pszenica 7-— do < 0 ’ 7 ^ ,
5.— do 5'60 jęczmień browarny 'tff'
owies 5’60 do *6'—, groch 4'50 do 19 
ka4'50 do 5’— , rzepak 10‘50 do l l -' r ,̂ .~ - . 
ka —, koniczyna czerwona 40—  
koniczyna biała 401— do 48"—'1 
szwedzka —•— do — -—. , l.

n. ifl i rTarnopol, pszenica 6'80 do 7 * ’g.gO, 
5’— do 5 30, jęczmień browarny 5 %rj-
owies 5‘30, do 5 80 groch 5.50 do 10 "  Lj#n* 
ka 4 3 0  do 4 75, rzepak 10’— do 1^ 'T ’ 
ka —.—, koniczyna czerwona 40 t°oic1!11*
koniczyna biała 40 '— do 47 '— *° 
szwedzka —*— do — •— . ^

• Podwołoczyska, pszenica 6'70 ^  o- 
żyto 5 '— do 520,  jęczmień 5’— <ł° iryk* 
wies 5 25 do 5 70.. groch 5'10 do 9’"T’ jujaB' 
4‘50 do 5T0, rzepak n. 101— do gg'-'
ka —•  do —•—, koniczyna k°
do 44 '—, koniczyna biała 39’— do 4b 
niezyna szwedzka — •— do — •—*

C zern iow ce, pszenica 6 85 do 
4’70 do 5 15. jęczmień 5 '— do ^ 4 I6
5‘— do 5'50, groch 4*40 do 9— >. 
do 4-SO, rzepak 10 '— do 11‘15, 43""’
do —*—. koniczyna czerwona 35 -;cay»8
koniczyna biała 31 '— do 35'—) * yo 
szwedzka — ■— do — , tymotka 20

Wszystko za 100 kilo netto b^ nQ&i'
C h m i e l  od 40 '— do 100—  

aalnie za 56 kilo, loco|Lwów. , . pje
Okowita gotowa za 10'000 ńtr°

(oco Lwów 31'— do 31 '50 zł,
Ruch handlowy dość ożywiony
Patrz sprawozdanie z targu *"

*) Przedruk wzbroniony

ns 1 etyC* Kolej Karola Ludw ika. 0 ^  pnu
nia do 10 września b. r. było przychód jjjii> 
Lwów-Kraków 4,318.319 zł 51 > . ffleU
Lwów-Brody-Podwołoczyska 1,016.1°7 z. gg zl 
na kolei lokalnej Jarosław -Sokal 20 * ^ g  zł. 
60 cnt., na linii Dembica-JRozwadów 5 ^
34 c t, ogółem 5,591.083 rf* 84 ct- e]l0<łu 
samym okresie roku zeszłego było P ^  Ba 
na pierwszej linii '4,028.758 zł*  ̂
drugiej 984.420 zł. 80 c t, na koel ^  
Jarosław-Sokal 161.905 zł. 60 ct, 
5,175.084 zł. 55 ct. Od 11 do W  *  JiBU
bieżącego roku wynosił przychód lin)1
Lwów-Kraków 177.828 zł. 6 0 $  
Lwów - Brody - Podwołoczyska 42.5y , 
ct., na kolei lokalnej Jarosław - 8®, j,9|!
zł. 40 c t ,  na linii Dembiea-Rozw» „ 0t,, * 
zł.. 28 ot, ogółem 227.110 zł* ^  piel' 
w tym samym okresie roku zeszłeg0 ^ugiOJ
wszej linii 194.349 zł. 83 o t. na Jar°'
39.656 zł. 18 c t, a na kolei ł°^a^vLn ^  
sław - Sokal 6.030 zł. 79 c t., °&° 
240.036 zł. 80 ct.

----------------------------------------------- ■ X X .  t
*** Wyrób wódki w

miesiącu sierpniu r. 1888, ^  ogółe,tl 
w powiecie tarnopolskim wywar*®11

yy mie'

— Z Izb y  handlow o-praem ysłow ej.
We wtorek, 9 października 18s8, odbędzie się 
licytaeya na dostarczenie bielizny szpitalnej i 
pantofli dla wojskowych zakładów sanitarnych 
w obrębie 1 1 korpusu, do której oferty pise­
mne wnieść należy do godziny 11 przed połu­
dniem powyższego dnia do c. k. intendentury 
11 korpusu we Lwowie.

Ilość potrzebnych artykułów wynosi: 260 
sztuk koszul szpitalnych, 150 sztuk kalesonów, 
180 par pantofli, 430 sztuk ręczników, 230 
sztuk ścierek i 80 sztuk fartuchów kuchennych. 
Bliższe warunki licytacyjne przejrzane być mo­
gą w biurze Izby handlowo - przemysłowej we 
Lwowie.

Prezydent: Sekretarz:
Simon  m. p. BodyńsH  m. p.

ces. radca.

Zarząd kolei Lwowslto-Czerniowie- 
ckiej uchwalił nabyć 20 nowych wozów oso-

975 opodatkowanych stopni alkoholu^ ^  _

*** Wyrób piwa w Galic>l‘o w r11
siącu sierpniu r. 1888 ogółem i ńrych 
<hu 150 browarów galic. jskieb, 
warzono 45.981 hektolitrów Piwa" w po^ieCie 
browarów, bo 23, było w rnC^Qtepnie 
rzeszowskim wywarzono 4.789, nfS 1  tam°P°,ó 
wiecie brodzkim 20 (5.300 hekw’ vS]£ijn * 
skim 17 (4.054 hekt.), w Prz® p7g hekw’
(2.823 hekt.}, w krakowskim 12 ( ■ ganockh® 
nowosądeckim 10 (3.204 hekt.), (3.0<^
10 (2.256 hekt.), w s ta n is ła w o w sk i®  ■ ê f ^  
hekt.), w tarnowskim 8 -amborski®„n 
lwowskim 8 (2.134 hekt.), w ,  5 (5.6^° 
(2.796 hekt.), w mieście kołomyj8̂
hekt.) w powiecie skarbowy® o (2.31® 
4 (792 hektO, w mieście Krakowie 
hektolitrów piwa wywarzono)* g0jj,

*** Produkeya * o b n o s i ł*  K ' 
W miesiącu sierpniu roku t'narów ®0
dukeya soli w Galicyi 99*176 cen »a-
sprzedaż zaś 104 639 cent® j u ­
rnym miesiącu roku 188/ * lOO.bę
cya 100.894 centn. metr , sprze a ^  w nń6'  
centn. metr. Z porównania wypJ 
siącu sierpniu roku looo 'y r  , 0 4.U* 
1.718 cent. metr. mniej, sprzedano ^  ^ggjącO 
cent. metr. więcej, niż w tym sa 
roku 1887.

Wiedeń, 1 października,
Lwowskiej). P rzyp ęd zon o  na w 182
M l a  r A g »  I g ® .  g |



sztuk opasowych., 150 sztuk ?bud0 g6tem  
Bukowiny 598 sztuk opasowycti. & .
^ P ę d z o n o  o 247 sztuk więcej, a * 
5 » l i e y i  o 125 więcej m i  
duia. Cena towaru przedniego n  . ce. 
Sl§ w porównaniu z zeszłym tyg° ^  0 
aa towaru mniej przedniego o»n J p j  
1 do 2 zł. Nie sprzedano 286. sztuk,
jjao : g a l i c y j s k o - h u k o w m  ^  towar

opasowe po 50 do 59 z I ., „ zj  I
Przedni 60 do 62 zł/, wyjątkowo j
Węgierskie woły opasowe po J> :a*v0wo 
Za towar przedni 60 do 62 z ł . J E ■ jy ;

krajów
opasowe 50 do 59 z ł , a za towar p
S  do 68 zł., z paszy 46 do 52 zł., kro r
50 do 52 zł., stadniki 50 d o 'U 6
oentnar metryczny. Bydło chude
**. ^  sztukę.

Ks Wallii i prezes ministrów Tisza 
złożyli sobie nawzajem wizyty w Buda­
peszcie.

Z W iednia donoszą, że S e j m  c z e ­
s k i  nie będzie zamknięty, lecz tylko od­
roczony.

Wedle N ational Zeitung  stwierdzoną 
jes t już ostatecznie rzeczą, iż sprawcą ogło­
szenia „Pamiętników" cesarza Fryderyka był 
dr. Geffcken.

OSTATIIA POCZTA

Dzienniki berlińskie donoszą, że wscho- 
dnio-afryksńska kompania niemiecka mu­
siała ustąpić ze wszystkich stacyj, zajętych 
na wybrzeżu zanzibarskiem, oprócz dwóch, 
bronionych przez okręty angielskie. Pow sta­
nie krajowców przybrało charakter ogólny.

fa w Paryżu wyda cały pamiętnik Fryde- A uguście W iktoryi orderu  Czarnego 
ryka I I I . __________  ■

Berneński półurzędowy B und  gani 
adres biskupów szwajcarskich do Papieża, 
ale gani przedewszystkiem ustęp o władzy 
świeckiej i proteście przeciw Włochom. 
B und  zwraca uwagę, że biskupi Szwajcaryi 
nie powinni się mięszać w sprawy wewnę­
trzne państw a, zaprzyjaźnionego ze Szwaj- 
caryą.

Sejm krajowy.
. . ( i )  IX  p o s i e d z e n i e
laj JE.-' Marszałek krajowy o §° 

min. 10 przed południem.
, Nowe petycje przekazano właściwymsotnisyom. ’

Z porządku dziennego, zgodnie z wmo 
skami JE  dr s  -  - ’ ' - : " 'S V ;
8ei go

Nord  wyraża nadzieję, iż odwiedziny 
cesarza Wilhelma w W iedniu i Rzymie nie- 
tylko ścieśnia związki między sprzymierzo­
nymi, ale także odnośnie do zjazdu w Pe- 
terhofie i poczynionych tam obietnic, spro­
wadzą zmianę w nieznośnem położeniu Buł- 
garyi. Przeciwnie zaś list petersburski Nor- 
da nie żywi takich nadziei i mówi , że Ros- 
sya może i musi czekać na wypadki.

go

S m o l k i " ,  W e r e s z c z y n - j  
P i e t r u s k i e g o  przekazał j 

a )p o d a n e ju ż i
'"OJln -  * o u i  u s n e i
Przez aa?  rwszem czytaniu :

Z Rzymu donoszą do Corr. de l’ Est, 
że kardynał Rampolla przygotowuje notę do 
mocarstw, w której ma być powiedzianem, 
że odwiedziny cesarza W ilhelma w Waty-H a s  “ U1R  U Z iJ I t l l l l U  .  a j  puUćM JLB J U / i  j ” v   ---------- ----------J  - - - - - - -   ̂ . .  .   j

C- z Drni fP raWozdanie Wydziału krajowe-; kanie nie mogą być pojmowane jako pre-
War*ystwa T 1 U8tawy nakładai^cej na To i cedens‘ __________v Galigyj ubezPieczeń od ognia, operujące j
k°sztów utr7° W'^z.ek Przyezynmnia się do j Depesza prywatna z W iednia zazna- 
^rawozdanip15̂ 9,11*1? służby pożarnej i fo)  ̂ cza, iż mylnem jest, jakoby król Milan wy- 
0 Policyj Q,rn• ydziału z projektem ustaw ; gfaj Risticza do Bukaresztu w celu rokowa- 

komi^ - 10 d â m*asb miasteczek i j n ja z królową. Risticz w powrocie z Abba- 
?;1'ZeZ nas cl.1 ad“unistracyjnej ; ^  nndann • - ............t Ha «5 o LI clL-JJ UtJJ , <

^enia /i Pr,aw°zdanie Wydziału

Vre.
domów składowych w Krakowie i

e) podane j Zyi bawił kilka dni 
co do za- [ wprost do Belgradu.

w Wiedniu i wrócił

owie komisa /jy —*“ lsyi gospodarstwa krajo- 
^ioeie sPrawozdanie Wydziału w przed 
Płac

. | Odbieramy d,ie petycyj o wyjątkowe podwyższenie ; m 0 r y a j f P r z  ,
Nauczycielskich, komisyi szkolnej. ( p r z e z  B u ^ łg a ro  
,Zgodnie z w rind inm  v'1irIr,A

Odbieramy dzisiaj w streszczeniu m e- 
d ł o ż o n y  W.  P o r c i e

j ciŁrociiiip . - - , | m a c e d o n s k i c  h. Me-
^ . 6i Przedst«Z-Wm ein komisyi budże-1 moryał wykazuje, że w wilajetach Saloniki, 

1  .e g o u d zio i^^o 1 Przez Pos- o .tu  o w- j Monastyru, Kossowa i Adrjanopola ludność 
A^gi poeorzplpn Vezzwro*'ne-j. zaP0- i  bułgarska jes t najliczniejsza, a pomimo to

kwocie 1 flOO ^  W amk0Ilce strum iłow ej,! n ie posiada szkół własnych, ani kościoła 
Co d - bułgarskiego. Bułgarowie, którzy od lat 18tu

deńicach 0 zaPom°gi d â pogorzelców w Me- ‘ czekają na wykonanie flrmanu sułtańskiego 
a Z’elenio’ P ° P ° auje komisya budżetowa u- ; z r. i870, nie uznają nigdy patryarchy gre- 

® złr o pZZWrotuej zapomogi w kwoeit
^zym a to zapomogi w kwocie : ckiego i nie wyprą się usiłowań , dążących 

^yasynn5 P°^°.dui iż w dniu wczoraj-i do wyjednania sobie odrębności religijnej, 
Zeez tych po ° W ^  Wyclm^ krajowy na pomimo, iż władze tureckie uczestników ru- 

Za a ^ °rze ĉ6w kwotę 800 złr. [ chu narodowego w tyra kierunku stawią przed 
k°ści 5onP^ Wyższeniem zapomogi do wyso- i sądami wojennemi.
f i .  dr Prn’ P o w i a l i  pp. ks. Kowal- _________

arUowski rJy  h ' w °lański i Stan. hr.
Izba Szy) I Wedle jednogłośnych doniesień zatarg

1 .Ucbvya]lłrPrZy^ ^ a wniosek ks. Kowalskiego, j między G r e c y ą  i T u r c y ą  powstały skut- 
^iśle oh jf  Wyższ4 kwotę (500 złr.) nieza- j kism skonfiskowania statku rybackiego za- 
dział hra j Woty 300 złr. wczoraj przez W y -, opatrzonego flagą, grecką znajduje się już 

J°wy przyzwolonej. j na drodze pomyślnego załatwienia; W. Porta
Uezyeiehr t W,a UstaQowienia wędrownych na- i Przes};a Ia . rozkaz gubernatorowi Sporadów, 
ftego z !ctwa, spadła z porządku d z ień -! Keraalowi beyowi, aby wypuścił żeglarzy
Pos- Leor°W? O b e c n o ś c i  sprawozdawcy^ f r f  kJch i 1'9 wolnii stopę i wstrzymał sprze- 

«ona ks. Sapiehy. J ’ j daż skonfiskowanego towaru.

^  sp raw r,} ^ '^ Cenl;y G n o i ń s k i  przedło- 
ty* gości i ,le komisyi drogowej z pety- 
zS°dnje ąpielowych w Zakopanem , a 
Pr°jekt i,«t Uloskiem komisyi uchwalił Sejm 
,badowo> r wy - według której droga prze-
-uaowana kosztem kraju, a w 
k'1 w Nowym Targi
panem «"— do k»fcŚ 0Ww, ; ZP?A -em, uznaną została r  J  rPjolucyę ’• 
uzem uchwalił Sejm następują0 „ . aby
k °łeea się Wydziałowi krajowe • ^ oinu.
Pu flokładnem zbadaniu stanu & przez
Nikacyjnych w gminie Zakopane. P . 
0rgana techniczne. celem

pomoc
uregulowania

Do manifestów, jakie ukazały się w 
R u m u n i i  z okazyi rozpisanych tam wy­
borów do Izby dep. przybywa obecnie no­
wy , mianowicie przyjaznego gabinetowi 
stronnictwa konserwatywnego, który uzu­
pełniając program rządowy domaga się za­
warcia traktatów handlowych ze wszystkie-
mi państwami.

Komisya budżetowa Izby francuskiej 
oświadcza, że mimo protestów ministralej szych kom unikacy j, p rzyszed ł i , . , ____

* ‘ m Z r  M m m  drogonyra marynarki , oos a,e M w m .  f n ,  aapro
1883. M “M n ik a  W ydm lu s 23 erndnia i ponowane, redukcji w ,datko» .

Cała niemal prasa francuska zajętadr, b) aby zarządził stu y\ u yy^grom 
°gi z Poronina do Jurgowa , seimo-

prowadzącej, i  na najbliższej V oy strukcyi
^ę j przedłożył wnioski co do.r- ^adań

drogi; c) aby co *1°t '^ takow e'w e- w petycyi wyrażonych, załatwił
“‘Ng obowiązujących ustaw.

Godzina 1 z południa; gmin-P^a do obrad nad projektem us 
nej  dla znaczniejszych miast.

W rozprawie ogólnej zabra g sel M e r u n o w i c z .

Najd.
w i : dp- - dci " a r z e w i c z o w a

- - . . . .  - ........  S t e f a -
dopiero dzisiaj z Miramare do

Król
^ruunden f ^ w ie d ^ 6' ^  Powraca dz' s âi z

negdaf1do6 Wieda?aA8ki Fryderyk Przybył o-

w tej chwili głównie relacyą księcia B is­
marcka do cesarza o pamiętniku Frydery­
ka III. Większość tej prasy wyraża przeko­
nanie, że pamiętnik nie może być podro 
biony, albowiem mniemają, że przeciw fał­
szerstwu nie zarządzonoby tak wszechstron­
nego śledztwa.

Zastępca ambasadora włoskiego w Pa­
ryżu zapytywał w drodze poufnej i w imie­
niu swego rządu m inistra Gobleta, jakie 
znaczenie mają najnowsze rozporządzenia 
francuskie w Tunisie. Goblet odpowiedział, 
iż Francya uszanuje zapewnione traktatami 
innym mocarstwom prawa, i że już udzie 
lił francuskiemu konsulowi w Tunisie in- 
formacyj, które ułatwią porozumienie z kon­
sulem włoskim.

W departamencie Haute-Marne wybra­
ny został senatorem oportunista Darbot.

Sonn- und Montags Ztg. otrzymuje 
telegram z P ary ża , w którym zapewniają, 
że wkrótce księgarnia nakładowa Ollendor-

Wiedefi, 2 października. (Tel.pr.) 
Fremdenblatt donosi, że Sejm y będą 
zam knięte około połowy października, 
albowiem  B ada państw a zbierze się 
praw dopodobnie około 20 tegoż mies. 
Sejm  czeski ma być w połow ie paź

orła.

Berlin, 2 października. Berlin. 
Polit. Nachr. donoszą, iż ak ta  p rocesu  
w spraw ie pam iętnika cesarza  F ry ­
deryka, po ujęciu spraw cy, zostały 
oddane celem dalszego postępow ania 
starszej prokurato ry i państw ow ej w 
Lipsku.

Paryż, 2 października. Pom ię­
dzy F reycinetem  a spraw ozdaw cą p re ­
lim inarza Avojennego przyszło do ca ł­
kowitego porozum ienia, gdyż m in ister 
zgodził się na nowe obniżenie w ydat­
ków na ekw ipacyę, rem onty  i proch, 
w ogólnej sum ie 6 milionów. M ini­
s te r m arynark i ośw iadcza w  piśm ie 
w ystosow anem  do kom isyi budżetowej, 
iż mimo wszelkiego nacisku  obstaje 
przy żądanym  kredycie, a na w ypa­
dek, gdyby pierw sze obniżenie przy-dziernika tylko odroczonym  a b e z p o - '^ CJł’ ^ uyuy P1C1VV»Z'« uum ztjm e p rzy - 

średnio przed Bożem N arodzeniem  i L ^ m z®s^ ’0> m usiałby się zapytać,średnio przed Bożem N arodzeniem  j
zw ołanym  na sesyę uzupełn ia jąca  • sPe sw ®i obowiązek względem

Lubiana, 2  października. Sejm  * “  ‘ m arynark i-
przyją ł w brew  głosom niem ieckiej 
m niejszości rezolucyę, w edług  której, 
ze względu na ostatnie rozstrzygniecie 
trybunału  państwowego, należy obo­
wiązkow ą naukę niem ieckiego jeżyka 
w niektórych słow eńskich szkołach 
ludow ych uregulow ać w  ten  sposób, 
iż dzieci, k tórych praw ni zastępcy  zło- j Ałcye kolei południowej 109-25 Akcye kolei
zą odpowiednie oświadczenie, nie b e -1 __
dą potrzebow ały b rać  udziału  w tej 
nauce. M arszałek k ra ju  nazw ał ten

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 1 października 1888, godzina 1 m. 

45. Alp. Tow. górn. 45.50, Węg. akcye 
kredyt. 806 —, Akcye anglo-auutr. 114‘25, Ak­
cye banku Union 215"50. Akcye kolei Karola 
Ludwika 211-— . Akcye kolei północnej 246-50

w niosek niespraw iedliw ym  i n iep ra­
ktycznym  i radził, aby go odrzucić.®

Miskolez, 2 października. Ks. 
W allii w ystosow ał z okazyi inspekcyi 
pn łku  huzarów  swego im ienia, tele­
gram  do Najj. Pana, dziękując jeszcze 
raz za m ianow anie go w łaścicielem  
pułku. Najj. P an  odpow iedział na to, 
iż cieszy się bardzo, że ks. W allii je s t 
z pu łku  zadowolony) i że pułk  okazał 
się godnym im ienia, które m a zaszczyt 
nosić.

Monachium, 2go października. 
Cesarz W ilhelm II  p rzybył tutaj, po­
w itany przez księcia regen ta  kilka- 
krotnem  ucałow aniem . Z dw orca udał 
się cesarz w raz z księciem  regentem  
poszóstnym  powozem galowym  do 
m iasta. W szystkie stow arzyszenia sp ie- ■ 
w ackie zaintonow ały pieśń : Heil B i r ) 
im Siegeskrans, a inne stow arzyszenia 
tw o rz y ły  szpaler. W jazd do m iasta  ;

Alfóld 227-50. Akcye kolei Elżbiety 254‘80 
Akcye kolei lwowsko - ciemiowieckiej 220*50 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 161"50. 
Wiedeńskie losy — •— . Akcye kolei Rudolfa 
—•—, Akcye kolei Albrechta —•—, Węgier­
skie obligaeye państw, w złocie —*— , Galicyj­
skie obligacye indemnizacyjne 103‘75, Losy re- 
gulacyi Cisy —•—, Losy tureckie —•— , 4 
prc. węgierska renta złota 100-25, Akcye zwią­
zkowego banku 100-75, akcye banku obrotowego 
—■*— , akcye kolei państwowej — •— , rubel 
papierowy 1-29-25, węgierskie losy 90-85, mar­
ka niemiecka —•— , kolej Karola Ludwika —*—, 
akcye tytoniowe 110-50. akcye banku dla krajów 
koronnych 228"—. Usposobienie osłabione.

Wiedeń, 1 października 1888, godzina 5. 
m 15. Akcye kredytowe —■— , Anglo-austr. 
— •—, Unionbank —•— , Kolej Karola Ludwika 
— •—, Południowa — •—, renta papierowa 
—•—, galicyj. listy zastawne —*— , galic, obli­
gacye indemnizacyjne — '— , gal. bank rusty­
kalny —' —, Losy z r. 1888 —•— , Napoleon- 
dor — •—'—, rubel papierowy — . Usposo­
bienie—.

W iedeń. 2 października 1888, godzina 10
j ,  ,  -. - , '  ł-m im fa ln n  ; i 40. Akcye kredytowe 309.10, anglo-austr.odbyt się przez b ram ę tr y u m ta ta  u  ^  £ * *  l»-

przystrojone uroczyście ulice, g d z .e ; 107-25, rent.
ustaw ione b y t ,  Uczne k a p e l e - 5 p r . g , l .  H p.li.t, . . „ . ™  
m adzone rzesze ludności w itaty o t e y - ; ^  do ^  pr_ u.
kam i w jeżdżającego « « « » “ • -  '  bMbl 93-35, 4>/t pi.
wę pow italną starszego burm istrza , zka krajowa ,  r> 1883 91. _  Napoleon .
odpow iedział cesarz, iż cieszy się z e . ^  9.m . _  rabd papierowy -  Usposo- 
sposobności u jrzen ia stolicy b a w a r- ,

S ’ n f e m S k ^ o  ^
tak  w ażną role, a którego dom p a - ; 18b8. W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilo 
nujący  je s t jednym  z najznakom it- do -  zŁ, żyto do. jęczmień
szych w  państw ie niemieckiem. Da- 0 z •> UŁuru a 0
lej w yraził cesarz nadzieje, iż znaj- — do — •— złr., okowita per
dźie "w sobie tyle siły, aby w du- i 10-000 litr procent 20’— do 20 50 zł. Szcze-  
chu swego dziada kierow ać lo sa m i1 o i n :  Pszenica — , rzepik — , spirytus 
państw a. W reszcie p o d z ięk o w a ł ce-J — -—, kukurudza — Kolonia —•— rzepak 
sarz serdecznie za piękne przyjęcie ij  —'— do —*— zł., 100 kil*gr. na wiosnę, 
prosił, aby to podziękowanie w y ra - ! B u d a p e s z t :  Pszeuicy na jesień 7.55 do 
zić całej ludności m ia s ta  M o n ach iu m , j 7.57 B e r l i n :  Pszenica żółta (na wrzesień) 
przyczem  uścisnął! starszego burm i-j 185-75 do , żyto—-— m. spirytus 33-20 
strza za rękę. " [rzepakowy olej — . P a r y ż :  mąki 6160

kilog. —•— , olej rzepakowy — -— fr. spirytusMonachium, 2 października. Ce-j

Odpowiedzialny Redaktor Adam Krechawieoki.
sarz  W ilhelm  został powitany w  sali i 
tronow ej przez m atkę króla i ksie-
żniczti. W ogrodzie dworskim o d b fl f r u e d p la a  na  G a z e t ę  L w o F -  
się koncert w szystkich kapeli m ona- „ i . . .  - .
ch ijs tich . Hymn

knie obok ks.J regenta, dziękując za I  i \ ,  g5 e t .  z  Prze-
e n tu z ja s ty c zn e  okrzyki publiczności. za czw arte ów ierćro-
Na zam ku rezydencyonalnym  powie- CẐ  \   ̂ 8 c u 3 zi- 75 e t-> p°-
w a sztandar cesarski. W szystkie dzień- ^  za m iesi#c paździer­
niki zam ieszczają pow italne arty k u ły  Ą  “V  C.u 1 zL 30 c t*> P ° "  

Berlin 9 _ \ ^ d *  P renum eratę  przyj-
anmaer ogłasza f '™  S'  ’ mu ê s i§ ^ lko od 1 iub każdegog ogłasza udzielenie cesarzowej m iesiąca.



Nadesłane.

Adwokaci krajowi
Dr. D r.' 6125

Henryk i Tadeusz W o i s c y
m ają swoje biuro we Lwowie przy 
ulicy Słowackiego L. 12 w parterze.

Zgłoszenia subskrypcyjne
na

10 frank. Losy serbskie
przyjmuje 6169

dla Galicy i
August Schellenberg

Dom bankowy i kantor wymiany 
we Lwowie,

ulica Karola Ludwika L. 1.
Certa subskrypcyjna zł. 6.50.

Zadatek na każdy los
t y lk o  Zł. 1 .

reszta do zapłacenia po repartyeyi. 
r ń M m h )  mmmm —

Zm iana pom ieszkania.
Wszech nauk lekarskich

Dr. Józef G racka
mieszka obecnie ulica Pańska Nr. 13 i or­

dynuje j k poprzednio od 3—5. 
Adwokat krajowy

Dr. Leonard Nowacki
otworzy! biuro dis spraw cywilnych, sktrbowych i 
administracyjnych we Lwowie, przy ulicy Trybu­

nalskiej L. 1, na I, piętrze. 6178

Wszech nauk lekarskich

Dr. Julian Czyrniański
lekarz ehcrób wewnętrznych , spieyalista do chorób 
żołądkowych, b elew-asystent kliniki prof. Bamber- 
gera, b. sekundsryusz lecznicy powszechnej w Wie­
dniu. — Ordynuje od godziny 9—10 rano i od 3—5 

po południu. 5586
j Ulica Jagiellońska L. 7, I .  piętro.
j ^ ....... ........ ------------ 2— —L—

P A R Y Ż

Główna wygrana złr. 50 000
Ciągnienie już 15 października b r. 

3 E * j r o m i . e » y
na 8% losy kredytowe ziemskie

za 1 zł. i 59 ct., 
jakoteż losy oryginalne po kursie  dziennym 

sprzedaje 1836
K A A T O B  W Y M I Ą I Y

KITZ i STOFF
Plac HalicM I. L w ó w .  piać HalicM I.
Wszelkie zlecenia z prowineyi w zakres bankowy 
wchodzące uskuteczniamy najsumienniej n a ty c h m ia s t.

i Można żądaó wspaniałe album mód iilustrowane, 
| wydane przez W IELK IE MAGAZYNY DIJ PR IN - 
j TEMPS w Paryżu , zawierające 5t>6 rycin uowyeh 
j modeli ubiorów na porę zimową 188 -S-t, które wy- 

seła się zalrankow ane 1 darmo, na żądanie z a ta n ­
kowane przesłane do

PP., JULES JALIiZOT S R ¥ PaiJiL
Katalog zawiera warunki zastosowane do wysyłek 

z opłaceniem kosztów transportu do wszystkich kra­
jów na kuli ziemskiej przez W IELK IE MAGAZY­
NY du PRINTEM PS w Paryżu.

P w c s ą g i  S R © > li© j© w e
podług zegara lwowskiego.

P r z y c h o d z ą  d o  L w o w a :
Ż K rak o w a: o godz. 8 min, 50 rano pociąg ! 

osobowy, o godz. 4 rainut 3 po poł. po­

ciąg kurjerski, o godz. 7 miiuat 15 wie­
czór pociąg mięszany, o godz. 9 min. 38
wieczór pociąg osobowy.

Z B e łżca  o godz. 5 min. 53 po poł. pociąg 
mięszany,

Ł C z e rn io w ie c : o godz, 6 min. 40 rano
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po­
ciąg pospieszny, o godz. 11 min. 6 w
nocy pociąg mięszany 

'h P o d w o lo c z y sk : na dWórzec Podzamcze
o godz. 2 min, 38 w nocy pociąg mię­
szany, o godz. 2 min. 8 po poł. pociąg 
kurjerski, o godz. 6 min. 22 wieczór po­
ciąg mięszany.

'L P o d w o ło czy sk : Da dworzec główny lwow­
ski: o godz, 3 min, 15 w nocy pociąg 
mięszany, o godzinie 2 min. 20 po poł, 
pociąg kurjerski, o godzinie 7 wieczór 
pociąg mięszany.

Ze S t r y j a : o godz. 1 min. 35 w nocy pociąg 
osobo *y, o godz. 8 min. 26 rano pociąg 
osobowy, o godz, 3 min. 40 po poł. po­
ciąg osobowy.

O dchodzą ze L w o w a :

Do K rak o w a  : o godz. 4 min. 20 rano po­
ciąg osobowy, o godz. 7 min. 20 rano
pociąg osobowy, o godz 2 min, 28 po 
poł. pociąg kurjerski, o godz. 8 min. 30 
wieczór pociąg osobowy.

Do P o d w o ło czy sk  z głównego dworca: c
godz-, 9 min. 52 przed poł. pociąg; 
mięszany, o godz. 4 min. 11 po poł. po- j 
ciąg knrjerski, i o godz. 10 m, 35 w 
nocy pociąg mięszany. i

Do C z e rn io w ie c : o godz, 9 min. 20 przed '
poł. pociąg pospieszny, o godz. 9 m. 50 j
przed poł. pociąg mięszany i o godz. 10 
min. 8 w nocy pociąg mięszany. j

Do Z im n e jw o d y -R u d n a : o godz. 4 min. 4
po poł. pociąg osobowy.

p-flfW
Do Stryja: o godż. 5 min. 20 r a s ^  p(t. 

osobowy, o godz. 10 mimik a« f g m?
łudniem pociąg osobowy i ® ™
10 wieczór pociąg osobowy* ,

Do B e łż c a : o godz. 7 min. 49 raQ0
rnięszauy. , zalflc*6

Do Pod w o to czy  sk s> dworca rh a * "  cî  
o godz. 10 minut 23 PrzeL  l°0 p o ł ^  
mięszany, o godz. 4 min. ^  r  ^ u t  •“ 
pociąg kuryerski i o godz. 
w nocy pociąg mięszany.

18B8

Ła-
Sta-

C«g. fer6i. gerfer&lna D>ry
kolei państwowy®!**

W y c i ą g
z rozkładu jazdy od Igo c z e r t f ('a  

Zegar lwowski
D o Lwowa przychodzą*

Grodz. 1 min. 35 w nocy z Bndap60̂ ’ 
woesiKg-.., Stryja, Krosna, Cbyru 
nitławowa i Stryja. .  StrJ'

Godz. 8 min. 26 rano z Suchy Obyr°
ja i Stanisławowa.  ̂ Oby*

Godz. 3 min. 40 po południu z Suchy? gtryj»,
rowa, Husiatyna, Stanisławowa*

Godz. 8 wieczorem z Husiatyna.
Odjazd ze Lwowa: gtryJft;

Godz. 10 min. 35 przed połudn. ^ fCVfa, * 
Stanisławowa, Husiatyna,
Suchej. „wai ^u'

Godz. 8 min. 10 wieczorem do Chyr
chy. _. j.a y*w»

Godz. 10 min. 8 wieczorem do St»a
i Husiatyna v*noW

Godz. 5 min. 20 z ran& do Stryja? 
nego, Budapesztu, Ohyrowa i ®

Gerfnik lwowskie] Izby handlowe] i przem ysłowej. 
Lwów, dnia 1 października 1888.

I. A k o y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Sól. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. galio. pc 200 zł. w. a. 
Banku red. gal. po 300 zł. w. a.

2 - L is ta  s s s t .  za 100 zł.
Banku hipotecznego 5 pr. w. a.

„ „ ,  5 pr.w. a. wy­
losowane z 10 pr, premią . . 

JBanku kraj. 4‘/» pr. wa. los.511. 
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a. • 

» *. 4 pr. w. a. ;
jf n ti 5pr.log. w 371. 

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 41’-/i 1. 
s 4 /aprc. „ „ 62

„ * pre- ?? » 56-
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej , 

6 pro.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi - 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniaj 

5 prc.) 2l/t  pr.w. a. w likwidaeyi 
3 .  L i s t y  d ł u l n e  za 100 zł. 

Ogółn. roi. kred. Zakładu dla Gal. 
Buków. 6 pr. log. w 15 lat.

4> O b lig i za 100 zł. 
Indemniz. galie. 5 pr. m. k. 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
i włościaósk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wal 
Obligi komunalne Banku krajo- 

j owego 5 pr. wa. I  emisyi . . 
Pożyczki kr z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. i  r. 1888 po 41/* pr. wa. 
S .  L o s y  miasta Ęrakowa

„ Stanisławowa
6 .  M o n e ty .

Dskat holenderski . . . . .
Dukat cesarski . . . . . . .
Napoleondor. . . . . . .
Póomperiał . . . . . . .
Bubel rossyjski srebrny . . .

« „ papierowy . .

płacą żądają
vY?Jytą austr.

złr. et. złr. ct.
209 — li 12 5l?
218 50 222 —

- Ś77 - 231 —
216 —

99 75 100 75

102 50 103 50
93 - 94 —

101 25 102 25
H  19 95 10

101 25 102 25
81 25 92 5.
94 75 95 75
90 54 91 50

— 57 50

—■ 48 —

104 25 

100 -

103 25 
91 35 
23 50 
33 50

70
65

1 36 
1 29

58 90

105 50 

101 —

105 — 
92 35 
25 50 
36 —

5 78 
5 80 
9 65 
9 98 
1 48 

1 31 
59 90

Kurs giełdy wiedeńskisf.
Dnia 29 września 1888.

I. D łu g  p a ń s t w a -  płacą żądają
•Jednolity dług państwa w banknot.

maj lis to p ad .............................................. 81.15 81.85
luty sierpień . . . . . . . . .  81.15 81.35

Jednolity dług państwa w srebrze 
stycseń-lipiee’ . . . . . . . .  81.80 83* —
kwisaień- październik.........................  82.20 82 40

Losy?.roku 1854 po 250 z łr.m .k .4 pr. 183. — 133.50 
„ ,  1860 po 500 złr. w. a. 5 pr, 140 — 140.50
„ ; 1860 po 100 złr. 5 prc. 341.25 141.75

,  1864 po 100 złr. . . , 170.75 171.35
„ 9 1864 po 50 złr. . . . 170.75 171.85

Kenty Com. po 42 litr. austr. . . . 154.— 154*75 
Listy zastw, domen, państw, w  120

tiłr.o prc......................................... ..... ------
Renta papierowa 5 prc. z r. 1881 . . 97.30 .97 fO 
Aastr. rent* zł. wolna od podat. 4yr. iiO.óO 110 70

2 .  O b iig o o y *
Ozeeh . . . . .
Bukowiny . , .
Gaiicyi . . . .
Niższej Austryi ,
Siedmiogrodu . ,
iYęgier . . . .

3,  A k o y e -
Bank Anglo-aust, 200 zł. emit. zł. 120 113.75 114 25 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 312.60 312 80 
Niższo-austr. tow. eskornt. po 500 zł. 515.— -520.-- 
Gal. banku hip. po 200 zł.~. . . . —. -  —
Gai. ba nk d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40pr. —■.— —
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. .. — •— 
Bank ila krajów koronnych a 260 M.

wpł. 50 pr....................................  —.— —.—
Banku austro-węgierek, a 600 zł. . . 8-3.— 875.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze , —.— —.*—■ 
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po SOOzŁm. 404 — 406. -* 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. —.— —
Kol. Preszów-Tarn,. (w. a.) a 200 zł. —.— —.—
Północna kolej po 1000 s t  &. Ł  . 2465 — 3470.—
Kol Kar. Ludw. po §00 sł. ja. k. 210.50 210.75 

kuf- 5 W <«O0 sł. w??. , 2,?9 50 fl9  75

indem 6 pre. (za złr. m. k.)
.............................. 109.50 —

10475
.  .................... 108 75 104.50
. . . . ; . 109.25 1 1 0 .-
. . . . . .  104.50 105.20
 ........................  104.5. 105 20

płr.ea żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m, k. : 54 75 255 - 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 107.75 108.25 
I, kol. węg. gal. a 200 zł, w srebrze 171.50 172 --

4 .  L i s ty  z a s t a w n e  losowane.
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dlii 

Gaiicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . ~  . — — 
Poważ* austr. zab. kr. ziem. 40, pr. w

złosie w 50 1......................... . . . 10L -  1 0.60
„ „ „ premiowa po 3 prc. 103 — 103.50

Gal. zak. kr. ziem. Krab. los w 181.6. pr. 90 — 93.— 
» ,  * .  w 20 1. 7 pr. 9 4 , -  9 7 .-
„ .  ,j a w 36 1. 51/, pr. 89.— 91.—

Gai. Tow. kred. w. a. po 4 prc, , . 94.40 .—.— 
„ „ ,  „ po 5 pre. . , : 01.50 102 2)
* „ „ po 5 pre. w
37 jatach z w ro tn e .........................  101.50 102.20

Banku krajów. 41/* pr. wa. los w51*/s i. 93.25 94. — 
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 prc. w, a. I  emisyi . . . . .  100.— 101.— 
Gal. banku hip. po 5 pro. w 40 i. wy!. 100. — 100.50 
Banku austro-węgkrsk. po 5 pre. . . — .— —.— 
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 pre. . . 101.25 102.—

„ Zakł. kr. zioms. po 5l/i pre, . 101,50 102,—

S. S b lig  a e y e  z prawem piarwszeństwa (za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł, 5 pr. w, a. 99.— 89.50 
Tow. koi. żel. Preszów-Tarnow (w. e?.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  100.20 101.70 
Kolej północna re 100 sł. m. k. . . 99.50 99.90

no 100 zł. w. a. . . 101.75 -02.25
Kola gal. Kar. Lud. emisya z r. 18S1

no 4‘/a prc* 
dtto. dtto. (Jarosław- Sokal)

Kol. gal. Lwśw-Czern.-Jass, emis. a 300

9.50 100 — 
98.40 9 9 .-

Z-:’ 31.25
88.—

4 prc, w srebrze z r. 1884 . , 80 75
z r. 1884 . 83.50
z t. i m  , . — ™,
« r. l i r a  . , ,

g. gal. kol. a 200 sł. 5 pr. w. a, , 98 40 99

S. L  o s y«
hast. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 182.75 183.25 
Clarego po 40 zł. na. k. . . . . .  59.— 60 — 
Tow. iegLpsr. Uh DwujK po 100 k. 5.18 50 —

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. »• 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. • 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. *•
PolOego po 40 zł. m. k........................•
Ozerwon. krzyża aast. Tow. oo 10 zł* 

r. u węgiersk. „ po 5 zł* 
Fundaeya szpitala Arcyks. i'adoif»

po 10 zł. w. a ..................................... •
Salma po 40 zł m. k...................
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . • 
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 J.. wa-) 
Poż. Tryestn po 100 zł. sa. V. . .
- „ po 50 zł. w. & . * -

Waldsteina po 20 zł. m. k. . 
Windisehgratza po 20 zł. ai k-

7 . W *fcxle (na 3 mdesi^®*1
Augsburg na 100 x l  w. p. a. • '
Berlin za 100 mark w. p j n„. - • • 
Frankfurt za 100 mark w. p. *- * *
Hamburg za 100 mars w. p.
Londyn za 10 ft. szt. . . . .
Paryż za- 100 f t  . . . -

R a c a
. . 571

. . . W *

47.72 50

9 63.' 
9 92

s* s
Dukat cesarski m en., ,

,  pełnej wasi . .
Korona . . , " . . ,
20 frankówka . . . .
Rossyjski pÓłimpetlał .
Taiar związkowy , . ,
Srebra .

Z lwowskiej Izby handlowej I p rz® ® ^
Telegrafowany kurs wiedeński* 

dnia L października 1888.
Jednolity dług państwa w banknotach 

« t  r ^  s r e b r z e •
Rsnta w złocie .  .............................■
5 pre. austr. renta marcową . . ■ ■
Akoye banku wiedeńskiego . . . .  *

s „ krsdyiowągo 
I-ondyn. . . . . . . . . . .  . • •
Ntspoleondor
Dnitat ces&pid msz. . , . - «

0 ^  
■gp.' 
9 94 "

Wł?'

a »  *  j ł  j e  m  w  jtfeśk. w j  h i  m m  w -

Licytacye.
L. 3681 (6027 1—3)

Celem zaspokojenia wierzytelności 
Adolfa Silbigera w kwocie 2000 z 1. 1000 
zł. i 1000 złr. z pn. odbędzie się w tutej­
szym Sądzie w dniu 12 listopada 1888 o 
10 godzinie rano egzekucyjna sprzedaż real­
ności pod lk. i lwh. 235 w Oświęcimiu po­
łożonej Józefa Seliga i Sary Pilzerów wła­
snej na którym to terminie realność ta na­
wet poniżej ceny szacunkowej 15588 złr. 
która jest zarazem ceną wywołania sprze 

zostanie.
Wadyum 1560 zł.
Akt oszacowania i warunki licytacyj- 

w tus. registraturze do przejrzenia. 
Oświęcim, dnia 11 lipca 1888.

dnia 12 grudnia !888 także poniżej tako­
wej przymusowa iicytacya realności pod Ik. 
45 w Jakubowie położonej wykazem h ipo­
tecznym 1. 100 tejże gminy katastralnej 
objętej.

Cena szacunkowa oraz wywołania 400 
złr. w. a.

Wadyum 40 zł.
Wyoiąg hipoteczny akt oszacowania i 

opisania przynależności, tudzież resztę wa­
runków przejrzeć można w tusądowej reg i­
straturze.

Dla niewiadomych wierzycieli hipote­
cznych p. Bronisław Gumiński ustanowio­
ny kurator.

li c. k. Sądu powiatowego
W Dolinie, dnia 8 września 1888.

ne
L.

L. 9988 (6085 1—3)
Y  sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. 

Zakładu kred. włościańskiego w likwidaeyi 
przeciw spadkobiercom Hrynia Duźaka i 
Iwanowi Kudybyn o 8 ra t po 15 zł. 79 ct 
i reszta kapitału 254 zł. 71 i 24 z}. i 8 ct. 
z pn. odbędzie się w tutejszym Sądzie o 
godzinie 10 rano dnia 5 listopada 1888 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej zaś

9922 (5998 1—3)
Dnia 8 listopada i 20 grudnia o 1888 

i godzinie 10 przed południem odbędzie się 
' w tutejszym Sądzie przymusowa publi­
czna sprzedaż dóbr Stupnica, Wola Stupni- 
cka, Bukowice, Kottawa, Bieniowa, Koto- 
wania i część Stndnica, wykazami hip. tut. 
Sądu 1. 614, 615, 616, 617, 618, 619 i 620 

| objętych a na imię Zenona Dobrowolskiego 
| zapisanych w sprawie egzekucyjnej kasy 

oszczędności m iasta Sambora przeciw te-

Dobrowolskiemu pto 3000 

wywołania wynosi

muż Zenonowi 
zł. w. a z pn.

Cena szacunkowa 
141.530 zł. w. a.

Wadyum zaś sumę 14.153 zł. wa. ' 
Na pierwszym term inie dobra rzeezo- , 

ne tylko za lub powyżej ceny wywołania, 
na drugim zaś nawet poniżej takowej . 
sprzedane będą.

Resztę warunków licytacyjnych wolno ' 
przejrzeć w tutejszosądowej registraturze.

O. k. Sąd obwodowy \
Sambor, 11 września 1888. ;

Pisem ne w prawne wym°&1 ,:cy(acyJn  ̂
ne oferty będą przez komisy? 1 prZyjm°' 
aż do ukończenia ustnej licytacy1
wane. nvch K10̂ 3

Reszta warunków licyta^yJ 
być w sądzie przejrzaną. j„we£0* 

Prezydyum c. k. Sądu ob*od° * 0g 
Nowy Sącz, 24 września

L. 12290. '  p ę d z i e 0
W tutejszym Sądzie °“A aidziern1' 

godzinie 10 rano w dniach ~ * sZiicun'
ka i 4 grudnia 1888 powyżej c ‘ Jwyk. hip; 
kowej Iicytacya realności ^ i  fa) własnej

L. 2299. (6156) |
Ceiem zapewnienia dostawy ch leb a ; 

dla więźni Sądu obwodowego w Nowym Są- j 
ezu na rok 1889, odbędzie się w i ymżeSą- l  
dzie dnia 19go października 1888, o go ] 
dżinie lOtej przed południem Iicytacya in  i 
minus.

Wadyum wynosi 680 zł.
Każdy chęć licytowania mający, obo- j 

wiązany jes t przed rozpoczęciem l ic y ta c ji , 
złożyć do rąk komisyi licytacyjnej wadyum i 
gotówką lub w papierach publicznych we- i 
dle kursu na giełdzie notowanego, lecz nie j 
wyżej pari. j

166 Jana (W aśka) Proćki (Lef ^  pCto 60 
na rzecz Antoniego Jakubow sJG

* K T - w j - o t a i i .  331 «>■ »  Ct- 
Wadyum 33 zł. 17 ct. coWania 1 
Resztę warunków, akt - ^  ûsąd.

wyciąg tabularny wolno przcjr 
registraturze. „vch ustana'

Dla wierzycieli hiP.oCeC/ : J I zyckieg<> *  
wia się kuratorem adw. dr.
Sanoku. „ m d .

Z c. k. Sądu powiatowego. m*
W Sanoku, 21 sierpnia !»»»•



Ł. 18648
Celem h • 1 'mosze Za .zP^eezenia poboru podatku kousumcyjnego a mianowicie od wyszynku 

?r‘ ^5) j nZ1J wlnnego i owocowego, w myśl ustawy z dnia 17 lipca 1862 (dz. ust. p. 
k też n a i *aw^ 2 d a ia 8 maja 1875 (Dz. u. p. n r. 85) a to na przeciąg roku 1889 
zy lata /  1889’ 1890 * 1891 z prawem wypowiedzenia lub też bezwarunkowo na

pobiję0 4 8 9 ,  1890 i 1891 ogłasza^się niniejszem w okręgach niżej wykaza- 
1 D o ^  cy*acyę pod następującemi warunkam i: 

raktów Wvi,i lerżawy przypuszcza się każdego, który wedle ustaw od°w wvkin„„ J % "y^uczonym  nie jest. 
>  Kaucya

zawarcia kon-

nia i wyciąg hipoteczny wolno przejrzeć w 
tut. registraturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
ustanowiony jest adwokat dr. Schafer w 
Sniatynie.

Sniatyn, dnia 18 sierpnia 1888.

w *publUĈ a Qa za8ezpieczenie dzierżawy złożyć się mająca może byó gotówką albo 
§ 2 a1CZn̂ c^  U k ta c h  na kaucyę się kwalifikujących złożoną. 

aotaryalnieSt^PCy w*nn i Przy lioytaeyi pełnomocnictwem legalizowanem sądownie lub I
t  Pis 81̂  Wykazad
j ’ .P°*iato °ferty zaopatrzone w 10-prc. wadyum należy wnieść do naczelnika c.

ny 12 ~ y rekeyi skarbu we Lwowie najdalej do 16 października 1888 do go-
5 - O h fp c h  pof014 warunkach dzierżawy i spisie miejscowości w pojedynczych okrę-

^°wie ]ub można się poimformować w c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu we
we wszystkich Nadzorach straży skarbowej tutejszego powiatu.

P rzedm iot
dzierżawy

Nazwa okręgu dzierżawne 
go z przynależnemi miej 
scowościami m ianowicie:

p ,e»

Ą  =3 R  NO ę>a s
® 1 * «  “  oo *- oG8 o

£ °  
«  aT3 o g q doK d)csj a
Ł. OQvO C**

I *1̂3
O

Szczerzec z 2 miejscowość. 

Jaryczów 

Grodekz4 miejscowościami 

Janów 

Kiernica 

Lubień wielki 

Rozdół

Mikołajówz 14 miejscoweś. 

Zurawno z 2 miejscowość. 

Z c. k. powiatowej
dnia 22 września 188*.

2405 _______
a C. k s  l6117 i —
1>0. Publiczno1 Pow‘ w Jordanowie podaje 
i°Jenia .wmdomości, ie  celem zaspo-
!Clańskieff!  Û cei Pretensyi zakładu wło-

5 S ^ t ą ~ W° Cie- 3 5 z ł- W’ a - Z prZya' ’

Crtiii* ti-i aiDa 
opłacić się 
nającego po 

datku

złr.

137

13

388

51

145

70

52

ct,.

57

30

31 

55 

70

80

L. 6028. (6170 1—3)
Tutejszosądowy edykt z dnia 7go pa­

ździernika 1888 1. 6028 dotyczący egzeku­
cyjnej sprzedaży realności nr. 126 w Wil­
kowicach położonej, Teresy Czadrowej wła­
snej, prostuje się w ten sposób, że do przed­
sięwzięcia egzekucyjnej sprzedaży tej real- ustanowiono dra Feliksa Czaykowskiego a- 
ności wyznaczone zostały dwa term ina na dwokata w Krośnie.

Jazowskiej 2śl. Kolankowej własnej na za­
spokojenie wierzytelności Józefa K ielara pto 
100 zł. wa. z pn.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 210 zł.

Zakład 21 zł.
Na pierwszym terminie sprzedaż n a ­

stąpi tylko za lub wyżej ceny^ szacunkowej 
a na drugim także pouiżej tej ceny.

Reszta warunków licytacyjnych akt o- 
szacowania i wyciąg hipoteczny p rzegląd­
nąć można w ts. registr.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli

dzień 19. października i 23 listopada 1888, 
każdym razem o godz. 10 z rana.

C. k. Sąd powiatowy 
Biała, dnia 28. września 1888.

C. k. Sąd powiatowy 
Krosno, 30 sierpnia 1888.

Wadyum 
złożyć się 

mające

Dzień, miesiąc, go­
dzina i miejsce od­
być się mającej li 

cytaeyi

13

39

15

dnia 17 październi­
ka 18H8 od godziny 
10 rano do 2 z po­
łudnia w c. k. po­
wiatowej Dyrekcyi 
skarbu we Lwowie.

Dyrekcyi skarbu

‘W ernika i I  ZOstam e w dniach l ig o  pa 
o godłi, • ,®toPada 1888, każdym ra-

tea?jna sprzeda* PrZed Poładniem eSze' .amości J łn , az przez publiczną lieytacyę
£ ?  SC i s  Skwarka w gm i
‘“ioncj. 16 P"d I  Ł  21 sub rep. 101 po-

c
^ , wyw°lania 500 z*- w. a.

>ńożn^ WarxUI1ków licytacyjnych przej-
^20, ^  tntaiaiTA oo^Ałtrrti

^ a4Jum 50 zł.
- .r n n k i

tutejszo sądowej registra-

Jordan^L^j®^ powiatowy 
aaUÓW- daia 9* lipca 1888.

L - 19001 ' ----------
w C. . (6113 1 - 3 )
i  ady w T a l  P?wifttowy miejsko delego- 
PVc.eleu] za a J T 1? Podaje do wiadomości, 
w Łkiego Z akł^°J6,nia wierzytelności gali 
i, ^akowie i kredytowego ziemskiego 
i , l 885w Z j*  kwocie reszty 12tej raty z 
c » V  zw ło t? C1° 4 z*- 60 ct. wal. austr.eych- w^ k ,  od 20> maJa 188? b .e ż ł_

kwidacyi pto 25 ra t po 9 zł. w. a. z przy- 
należytościami.

Cena wywołania 300 zł.
Wadyum 30 zł.
Reszta warunków, akt opisania wol­

no przejrzeć w tutejszosądowej reg is tra ­
turze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana­
wia się kuratorem pana Teliszewskiego w 
Turce.

C. k. Sąd powiatowy
Turka, dnia 30 sierpnia 188g.

8 p to c e ^  ? lk  1885 w kwocie 15 zł. 
8 H te i ? i ° kl od 78 1 885; 

prc- zwłoki ^A 488^ w kwocie 15 zł.

Prc.
° d %  1886;raty z yg -̂ 88g w jj-woeje jg  zi

8

zwłok; W  1887
*l ® tej°m vd 1/a” 1886;

Prc- zwł^i..- y ,z Va 1887 w kwocie 15 zł.

Pre* zwłok?odZ i/ 3 ^887 w kwocie 15 zł.-
1887;

od 16/"''*1ooQ*0wej 1 zł. 73 ct. 8 prc.
fto fncjyi 10 lo87*

C'i‘ a kaP ^a^u pożyczkowego 4 złr. 
dnia 16P1;: ,odbędzie się 

ka*j dnia 2 , Pazdziem ika i
f iS .®  r« « n r P ,d * 1888rftD?111 egzeknr. ° ^ °dzinie 10 przed połu- 

d°ści y j?a sprzedaż przez lieytacyę
Gosławicach" V 150 ks‘ g runL «“ in.

oh t 0 J^ eJ> Fabijana Drobo- 
°':a) Katarzyny Drobotowej

ta> Jó
p?ła.

^ J « m W90 0 ^  900 A  w - a -

S f i ew"y' 2‘Si M0 8 a .W ll',J,,a'Jdi’ h ‘-

p rie ,r“) dnia 27 sie

Ł "
^  tut. s . ^ 5.  .. . (6118 1 - 3 )

L. 6951. (6159 1—8)
W sprawie egzekucyjnej Józefa B iała­

sa przeciw Rudolfowi Szymaniemu o 100 
zł. z przyn., odbędzie się w tutejszym Są­
dzie o godzinie 10 rano dnia 11 paździer­
nika 1888 tylko za lub wyżej ceny szacun­
kowej, zaś dnia 13 listopada 1888 także po­
niżej takowej przymusowa licytacya re a l­
ności pod licz. katast. 45 w Niagrynie po­
łożonej.

Cena oszacowania oraz wywołania 
1000 zł.

Wadyum 100 zł.
Akt opisania, tudzież oszacowania i 

resztę warunków przejrzeć można w tusąd. 
registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli usta­
nowiony kurator pan Bronisław Gumiński.

C. k. Sąd powiatowy
Dolina, dnia 15 lipca 1888.

mo

sierpnia 1888.

10
pen!ai10 w ld au c h le3i°dbędzie 8i(:! 0 g °dzillie 
l 8Ss SZacunkow«i października powyżej 
u  ia » e t  ■ dn*& l^go  grudnia
k0h- 1* 144/17R ta,k°wej, licytacya r«- 
£ R ll l r  JG ło n ce  N iL e j^ p a d -
kytud| ez; n ie z n a n i ®0r«d7 c®. a to F «dia 
Fes; Seredycz- myC,a 1 “ lel sca,  P°"
Wła £  Mary: Serertv„ S sPadkowy «  P° 
k o w ?°Wa! zuka „ y, z‘ Przez kuratora Pa- 

Mojseia s  as!$Pionyeh; masy spad-
» s S J r a -pr2‘ B -

adu kredvłnm nel ’ wl a8ne.j. na rzecz
edYtowegc włościańskiego w li-

L 9436. (6160 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Sniatynie za­

wiadamia, że dnia 17 października 1888 i 
dnia 21 listopada 1888, zawsze o godzinie 
10 przed południem, a to na pierwszym ter­
minie za lub wyżej ceny szacunkowej, na dru­
gim zaś nawet niżej takowej w sądzie tu ­
tejszym egzekucyjna publiczna sprzedaż re­
alności wyk. hip. 859 księgi głównej gm i­
ny katastral. Steeowa objętej, Filipa Za- 
charuka Iwana w łasnej, na rzecz Chaskla 
O sterera| pto 206 zł. w. a. z przynal. się 
odbędzie.

Cena wywołania 1084 zł.
Wadyum 100 zł. 84 ct.
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 

i protokół oszacowania można przejrzeć w 
tutejszej registraturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
ustanowiony adw. dr. Dawidowicz w Snia­
tynie.

Sniatyn, dnia 16 sierpnia 1888.

L. 9434. (6161 1 - 8 )
Dnta 17 października 18 *8 powyżej 

ceny szacunkowej lub za takową, zaś duia 
21 listopada 1888 naw et niżej takowej od­
będzie się w tutejszym Sądzie, zawsze o 
godzinie 9 rauo egzekucyjna licytacya re ­
alności wyk. hip. 355 i 90! gminy Załucze 
objętych, Tanacya Kupcczuka spadkobier­
ców i Jakóba Woje wódki Iwana, własnych, 
na rzecz Dawida Rosenheka pto 205 zł. z 
przyn.

Cena wywołania 920 złr. i 160 złr. 
wal. austr.

Wadyum 92 zł. i 16 zł.
Resztę warunków, protokół oszacowa-

t  6  --------------
Lwow« ta  Nr. 226 z dnia 8 października 188*

L. 5254 . (5944 1 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Podgórzu po­

daje do wiadomości, że w sprawie egzeku­
cyjnej Agnieszki Kapera przeciw Maryannie 
Firkowej pto 30 zł. wa. odbędzie się w bu 
dynku tut. sądu w dwóch term inach t j. 
dnia 29 października i 29 listopada 1888, 
zawsze o 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż 1|4 części realności lwh. 49, poło­
wy realności lwh. 111 i realności lwh. 112 
w Rajsku położonych.

Cena sżacuukowa realności 1. 49 wy­
nosi 50 złr. realności 1. 111, 30 zł. i real­
ności 1. 112 40 zł.

Wadyum 5 zł., 3 zł. i 4 zł.
Warunki i akt oszacowania można w 

sądzie przeirzeć.
C. k. Sąd powiatowy

Podgórze, 19 hp«a 1888.

L. 3378. I (5994 1 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności To­

warzystwa zaliczkowego w Tarnowie w kwo­
cie 163 zł. w. a. z pn., przeprowadzi c. k. 
Sąd powiatowy w Tuchowie w zabudowaniu 
sądowem egzekucyjną lieytacyę realności 1. 
w. h. 37 gm. kat. Lubaszowa objętej, F ran ­
ciszka Jagody własnej i połowy realności 
1. w. h. 50 gminy kat. Lubaszowa Wojcie­
cha Duszy własnej, w dniach 31 paździer­
nika 18*8 i dnia 5. grudnia 1888, każdym 
razem o 10 godz. rano.

Cena wywołania realnośei 1. w. h. 37 
objętej, 325 zł. 50 ct. w. a., a połowy rea l­
ności 1, w. h. 50 objętej 279 zł. 7 i pół 
et. w. a.

Wadyum co do pierwszej realności 
32 zł. 50 ct., a do połowy drugiej 27 zł. 
90 ct. w. &.

Na pierwszym term inie sprzedaż n a ­
stąpi za lub powyżej ceny szacunkowej, na 
drugim i poniżej.

Kuratorem dla wierzycieli późniejszych 
lub niewiadomych z m iejsca pobytu ustano­
wiony Franciszek Jantoń, wójt z Luba- 
szowy.

Resztę warunków, protokół oszacowa­
nia i wyciągi hipoteczne przejrzeć można w 
registraturze sądowej.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Tuchów, dnia 18 sierpnia 1888.

L. 9937 (6084 2 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. 

Zakładu kredyt, włość, w likwidacyi prze­
ciw Iwanowi Melnykowi względnie tegoż 
spadkobiercom o 22 ra t po 9 zł. aw. z pn. 
odbędzie się w tutejszym sądzie o godzinie 
10 rano dnia 6 listopada 18*8 tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 11 g ru ­
dnia 1888 także poniżej takowej przym u­
sowa licytacya realności pod lk. 71 w Rako- 
wie położonej, całym wykazem h ipotecz- 
nym 1. 211 i połowy wykazu hipotecznego 
1. 390 gminy katast. objętej.

Cena szacunkowa oraz wywołania 
550 zł.

Wadyum 50 zł.
Wyciąg hipoteczny akt oszacowania i 

opisania przynależności tudzież resztę w a­
runków przejrzeć można w tusądowej re- 
gistraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli hipote­
cznych p. Bronisław Gumiński ustanowio­
ny kurator.

C. k. Sąd powiatowy
W Dolinie, 10 września 1888.

L. 9689 (608-3 2—3)
W sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. 

Zakładu kredytowego włość, w likwidacyi 
przeciw Janowi i Katarzynie Babijom o 
187 zł. wa. 51 ct wa. z pn. odbędzie się 
w tutejszym Sądzie o godzinie 10 rano 
dnia 6 listopada 1888 tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, zaś dnia l ig o  grudnia 
1888 także poniżej takowej przymusowa 
licytacya realności pod lk. 172 rep. 16 4/4 
w Dolinie położonej ciała tabularnego nie- 
stanowiącej.

Cena szacunkowa oraz wywołania 
500 zł.

Wadyum 50 zł.
Akt opisania tudzież resztę warunków 

przejrzeć można w tusądowej reg istra ­
turze.

Dla niewiadomych wierzycieli hipo­
tecznych p. Bronisław Gumiński ustano­
wiony kurator.

C. k. Sąd powiatowy
W Dolinie, 10 września 1888.

(L . 8898 (6068 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu za­

wiadamia, że w tymże Sądzie odbędzie się 
przymusowa publiczna sprzedaż realności w 

L. 9548 (6012 1-—3) Posadzie nowomiejskiej położonej, wedle
W tutejszym sądzie odbędzie się o wyk. hip. 37 tejże gminy dłużnika Chaima 

10 rano w dniu 31 października 1888 po- E isenhandlera własnej, na zaspokojenie 
wyżej ceny szacunkowej zaś dnia 11 gru- pretensyi Zakładu kredytowego ziemskiego 
dnia 1888 poniżej takowej licytacya real- j w kwocie 750 zł dnia 1-3 listopada i 18go 
ności pod 1. k. 15/94, 208 w Turce nieta- [grudnia 1888, każdym razem o godzinie 10 
bularnej Jakóba i Naftalego Pillingerów • rano, na pierwszym terminie tylko za lub 
własnej na rzecz Edw arda Wolha o 300 ] wyżej ceny szacunkowej, na drugim i po- 
złr. z pn. niżej takowej.

Cena wywołania 1500 zł. Wadyum wynosi 177 zł. 80 ct.
Wadyum 150 zł. 1 Resztę warunków licytacyjnych wy-
Resztę warunków wolno przejrzeć w ■ ciąg tabularny i akt oszacowania można w

registraturze.
Dla wierzycieli hipotecznych ustano- 

nowiony kurator Konstanty Teliszkiewicz 
w Turce.

Turka, 3 sierpnia 1888.

L.

s tutejszej registraturze przejrzeć, 
j W reszcie ustanow ią Sąd dla wierzy- 
! cieli którymby uchw ała licytacyjna przed 
j term inem  z jakiegokolwiekbądź powodu do­

ręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
! wydaniu wyciągu tabularnego to je s t po 

dniu 20 sierpnia 1888 do tabuli weszli ku -7578 (6065 1— 3) ... __________________
Celem zaspokojenia pretensyi 40 złr. j ratorem  p. dra Byka w Dobromilu.

88 ct. z pn. odbędzie się na rzecz Wite j Dobromil, 24 sierpnia 1888.
Bochner przymusowa publiczna sprzedaż j __________
realności pod lk. 120 w Kołomyi położonej i L. 98 (5890 1—3)
wyk hip. 1. 36 IV. dz. tejże gminy objętej i Celem zaspokojenia pretensyi Jana 
Klementyny z Piskozubów Szewezuk włas- r Obrzuta w kwocie 80 zł. wa. z przyn. od- 
nej na dwóch term inach 30 października | będzie się w tutejszym sądzie powiatowym 
i 11 grudDia 1888 zawsze o godz. 10 ran o i licytacyjna sprzedaż realności w Siołkowy 
w b IV a to na pierwszym z nich za lub j nk. 88 czyli ciała lwh. 85 1 połowy ciała
powyżej ceny w y Ł a '  274 zł. na dru- lwh. 59 dłużnika Tomasza Obrzuta syna
gim zaś i poniżej takowej. ^  dniaeh 8 d o p a d a  1 6go

Wadyum wynosi 27 zł. 40 ct. j g™dma 1888, każdym razem o godzinie 10
Kuratorem nieznanych wierzycieli u- rano na pierwszym term inie tylko powyżej 

dr. Milerom. ceny 8za^ k o w e i  lub za cenę szacunkowa.stanowiony adw. dr. Milgrom.

rzeć
Reszto warunków i wyciąg hip. przej- j zaś na drugim  term inie i poniżej ceny sza-

I cunkowej, a nastąpi ryczałtowo nie ręcząc 
! za jej obszaru lub dochody.

Cena wywołania 633 zł. 60 ct. 
Wadyum licytacyjne 63 zł. 6 ct. 
Reszta warunków i wyciąg hipoteciuz 

przejrzenia w sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli jest

można w ts. registraturze 
S ąd  obw odow y 

21 lipca 1888.Kołomyja,

do
L. 3695 (5930 2— 3)

W dniach 29 października i 10 grud­
nia, 1888 każdym razem o godz 10 rano od __________________
będzie się w sądzie tutejszym  przymusowa j Edmund Klemensiewicz, c. k. notaryusz 
publiczna sprzedaż połowy realności pod 1. • Grybowie, 
k. 116 w Krościenku niżuem położonej we-1 Grybów, 4 września 1888. 
dług wyk. hip. 1. 1 dłużniczki Reginy lś l. j __________

w



L. 27601 (6078 2—3)
Celem wydzierżawienia poboru podatku konsumcyjnego od mięsa i wyszynku wi 

na bezwarunkowo na czas od 1 stycznia 1889 do 31 grudnia 1891 lub z zastrzeżeniem 
wypowiedzenia dzierżawy przed upływem ostatnich dwóch lat odbędzie się publiczna

licytacya wedle następującego przeglądu:

-łSJ
<D

£
eś©

dla okrręgu 
dzierżawnego

Przedmiot
dzierżawy

Oznaczenie
taryfy

Cena
wywo­
łania

Licytacya
dzie

nJ złr. ct. dnia

i . ] Sniatyn z 27 miej- 
! scowościami mięsa

Sniatyn II. klasa 
należne miejseowo- 

wośei III. klasa
7401 —

oó0000

2. ^Zaleszczyki z 28 miejs. mięso I I I .  klasa 3681 88
0
Fm

‘3

3. Korolówka z 10 miejsc. wino Wedle taryfy C 
ust. z 18|5 1875 53 47

"•N
<&PM

OZ

Nadwórna z 20 miejsc. mięso III. klasa 3679 — o 6  co 00

5. Sniatyn z 25 miejsc. wino Wedle taryfy C 
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Jako wadyum składa się 10 -prc. ceny wywołania. Oferty zaopatrzone w wadyum 
należy do 2 godziny popołudniu dzień naprzód przed ustną lieytacyą do rąk naczelni­
ka c. k, pow. Dyrekcyi skarbu uiścić. Wykaz miejscowości należących do pojedynczych 
okręgów dzierżawnych znajduje się w e. k. pow. Dyrekcyi skarbu i w kancelaryi tut. 
pow. nadzorów straży skar. w który każdy chęć licytowania mający może wglądnąó, 
zaś bliższe warunki licytacyi mogą być w e. k. powiatowej Dyrekcyi Skarbu w Koło 
myi w godzinach urzędowych przejrzane.

C. k„ powiatowa Dyrekcya Skarbu 
Kołomyja, dnia 7 sierpnia 1888.

L. 8020 " (6039 1— 2)

1  ¥  I  Z O
W celu zabezpieczenia dostawy chleba i owsa w drodze dzierżawy dla niżej wy­

mienionych stacyj w obębie w 1 Korpusu odbędą^się publiczne rozprawy ofertowe w 
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w Krakowie.
Z c. k. in tendautury  I. korpusu, 

dnia 25 września 1888.

L. 1601 (5959 3— 3)
C k. Sąd powiatowy w Mielnicy ogła­

sza, że w celu wydobycia kwoty 100 zł. z 
pn. odbędzie się na rzecz Adeli Zielskiej 
przymusowa sprzedaż w drodze przetargu 
publicznego połowy realności dłużnika .Itzga 
E liasza Jakubowicza także Schneider w ła­
snej w Uściu biskupiem położonej to jes t 
połowy ciała hip. wyk. hip. 1. 196 ks. gr. 
gminy kat. Uście biskupie objętego stano­
wiącej a składającej się z parceli budowla­
nej 1. 126 z domem mieszkalnym na niej 
istniejącym w dniu 16 października 1888 i 
w dniu 15 listopada 1888 każdym razem o 
godzinie 11 przed południem w gmachu 
Sądowym z tem, że na pierwszym term inie 
realność ta  tylko za, lub wyżej ceny sza­
cunkowej na drugnnzaś gdyby cena szacun­
kowa osiągniętą być me mogła, i niżej ta ­
kowej sprzedaną zostanie.

Cena szacunkowa i wywołania wyno­
si 200 złr.

Poręczne zaś kwotę 20 zł.

: Reszta warunków przetargu wyciąg
i hipoteczny i akt oszacowania są do przej- 
| rżenia w registraturze. 
j Kuratorem późniejszych wierzycieli h i­
potecznych i tych którym by uchwała prze- 

| targowa doręczoną być nie mogła ustano* 
wionym je s t c. k. notaryusz p. Józef Lubek. 

Mielnica, 30 czerwca 1888.

L. 1367 (6101 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie 

ogłasza, że celem wydobycia na rzecz A- 
braham a Jakubowicza wierzytelności 94 zł. 
wa. z pn. przedsięweźmie w dniaoh 28go 
września i 31 października 1888, każdym 
razem o godz. 10 przed południem w swem 
zabudowaniu publiczną przymusową sprze­
daż realności pod lk. 344 w wykazie nip. 
nr. 144 dla nowo otwartej księgi grunto­
wej dla Rymanowa na rzecz Ludwika Hicz- 
kiewieza w s/4 i Franciszki Hiczkiewiczo- 

[ wei w części zapisanej, że realność rze­
czona na pierwszym term inie tylko za lub

powyżej ceny szacunkowej 250 zł, wa. zaś 
na drngim term inie także poniżej tejże za 
jakąbądź podaż sprzedaną będzie, że wa­
dyum 25 zł. wa. wynosi, wreszcie że dla 
niewiadomych wierzycieli Franciszka M aj­
chrowicza z Rymanowa kuratorem  ustano­
wiono.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania, 
tudzież resztę warunków licytacyjnych mo­
gą interesowani przejrzeć w sądzie.

Rymanów, 9 m aja 1888.

L. 1231 (6089 3—3)
W ck. Sądzie powiatowym w Ulano­

wie odbędzie się w dniach 22 październi­
ka i 3 grudnia 1888 o godzinie 11 przed 
południem przymusowa sprzedaż realności 
pod lwh. 198 w Ulanowie położonej Laii 
Schermmann własnej na rzecz Minoi Fried 
m ann pto 19 zł. 75 ct.

Cena szacunkowa wynosi 200 zł. 
Wadyum zaś 20 zł, wa.
Bliższe warunki przejrzeć można w 

tut. sądowej registraturze.
C. k. Sąd powiatowy 

Ulanów, 20 lipca 1888.

L. 4488 (6088 3—3)
Celem zaspokojenia pretensyi Izaka 

Rigelhaupta w kwocie 400 zł, z pn. sprze­
daną zostanie w dniach 29 października i 
26 listopada 1888 o godz. 10 rano w Są­
dzie realność pod nr. 536 w Nowymtargu 
stanowiąca 1/4 wyk. hip. 2089, 1/8 w. h. 
2090 i 19/96 wh. 2091 Stanisław a Cyrwie- 
sa własna.

Cena wywołania 1046 zł. 98 ct. 105 
złotych.

Kuratorem wierzycieli adw. dr. Ko- 
złecki w Nowymtargu,

W arunki licytacyjne i wyciąg hipote­
czny do przejrzenia w registraturze. 

Nowytarg, 15 sierpnia 1888.

L. 11678 (6124 3 —8)
S p r o s t o w a n i e .

C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu 
prostuje pomyłkę zaszłą w 2gim ustępie 
tusądowego edyktu z dnia 1 września 1888 
1. 10391 w sprawie egzekucyjnej dra S ta­
nisława Glogiera przeciw Julii Emanueli 
2 im. hr. Della Scala o 10000 zł. wa. o- 
głoszonego w nrze 216, 218 i 219 „Gaze­
ty Lwowskiej", w ten sposób, iż takowy 
ma opiewać: „Cena wywołania poniżej któ 
rej także realność ta sprzedaną będzie, wy­
nosi 23829 zł. 13 ct. wa.

Tarnopol, 27 września 1888.

L. 1180 (6090 3 - 3 )
W ck. Sądzie powiatowym w Ulano­

wie odbędzie się w dniach 29 październi­
ka i 3 grudnia 1888, każdym razem  o go­
dzinie lO rano publiczna przymusowa sprze­
daż realności wyk. hip. 1. 181 ks. gr. gm i­
ny Wulka tanewska objętej dłużniczki La- 
j i  z Schliisselbergów Scbeinmanowej w ła­
snej na rzecz Walentego lam roza celem 
zaspokojenia sumy 200 zł. wa. z pn.

Cena szacunkowa stanowi wartość w 
kwocie 190 zł.

Wadyum 19 zł. aw.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w tut. sądowej registraturze.
C. k. Sąd powiatowy 

Ulanów, 30 m arca 1888.

L. 9531. (6006 3—3)
C. k. Sąd powiatowy podaje do wia­

domości, iż celem zaspokojenia wierzytel­
ności Chany Marguliesowej w kwocie 50 zł. 
w. a. z pn., odbędzie się w gmachu sądo­
wym dnia 30 października i dnia 4 grudnia 
1888, o godzinie 10 przed południem licy­
tacyjna sprzedaż połowy realności, wykaz, 
hipotecznym 1. 13 księgi gruntowej gminy 
Wojsław objętej, dłużnika Jakóba Madeja 
własnej.

Cena wywołania wynosi 450 zł. w. a.
Wadyum 45 zł. w. a.
W arunki licytacyjne, wyc iąg hipotecz­

ny i protokół oszacowania przejrzeć można 
w registraturze.

Kuratorem wierzycieli niewiadomych 
adw. dr. Brandt.

Mielec, 25 maja 1888.

L. 10931. (5982 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miejsk. del. Sek. 

II. we Lwowie ogłasza, że celem zaspoko­
jenia pretensyi Fedka Sawki w kwocie 23 
zł. 8 ct. w. a. z pn , odbędzie się w b. 4, 
dnia 29 października 1888 i 27 listopada 
1888 o godzinie 10 przed południem przy­
musowa licytacya połowy ciała hipot. wyk. 
1. 52 gminy kat. Kozice objętego, Maryi 
Pryma własnej, na pierwszym tylko wyżej 
lub za cenę wywołania 321 zł. 25 ct., zaś 
na drugim także poniżej lecz nie niżej je ­
dnej trzeciej części ceny szacunkowej, że 
wadyum 32 zł. wynosi, kuratorem wierzy­
cieli adwokata dr. Paździerę z substytucją 
adwokata dr. Lehm ana ustanowiono, i że 
resztę warunków, wyciąg hipoteczny i akt 
oszacowania w sądzie przejrzeć wolno.

Lwów, 25 lipca 1888.

L. 2741 (6091 8 ^ )
W c. k. Sądzie powiatowym vF, , zjer. 

nowie odbędzie się w dniach 29 paz Q. 
nika i 3 grudnia 1888 każdym raZ®,nlł S i ­
dzinie 10 z rana przymusowa sp ran a  ^  
ności pod nr. 2 Kurzynie małej P° ° fflej 
wykazami hip. 1. 13 i 188 t®^0 ęjzu-
k sięg i gruntow ej objętej i W ojciecha ^  
ehajdy oraz Józefa G órecznego w â®QP̂ red 
lem  zaspokojenia n ależytości Zakładu ^  
w łościańskiego w e Lw ow ie w kwoc1® 
zł. 76 ct. w. a. z pn. , ,  gZa-

Cenę w yw ołania  stanow i warto® 
cunkow a w kw ocie 550 zł.

Wadyum zaś 55 zł. . w:ado-
Kuratorem z miejsca pobytu W® ja 

mych wierzycieli ustanawia się 
Dąbrowskiego. ,aa w

Resztę warunków przejrzeć m° 
tu t Sąd. registraturze.

C. k. Sąd powiatowy 
Ulanów, dnia 15 m aja 1888.

L.
Rozmaite obwieszczenia

i- -3)
wi*'24624. .

C. k. sąd krajowy w Krakowi® * j<j- 
damia n iew iadom ego z m iejsca poby . ,
zefa Feigenbauma, iż w skutek zet
kslowej, wniesionej przeciw niemu

w®'

N. Rossbacha o zapłacenie sumy w®a rZe 
1000 zł. w. a. t. s. uchwałą z dnia 7 
śnia 1888 1. 24220 wydany został na* _
płaty, polecający mu, aby zaskarżoną .^g0 
wekslową z przynależytościami w.PrZBjaciłf 
dni trzech pod rygorem egzekucyi za^&zU 
i że w celu doręczenia mu ieS0^Ą\ etn^  
zapłaty ustanowiono mu kuratora a o og0U' 
w osobie pana adwokata dr. Józef* ** 
b latta. „o

Kraków, dnia 13. września l ®8

L. 1255. (5910 -S)
»do*1 a wi»a C. k. Sąd krajowy we LwoWi® t9.

mo czyni, iż celem doręczenia u c h w aU1W Uij 1 Li tu ic ii l  UU1

bularnej z dnia 24. stycznia 1887 ^
którą dozwolono przen iesien ia  własno® ^je
ści realności pod 1. k. 257 s/4 w® . 
położonej, ustanowiono dla z życia 
sea pobytu niewiadomej Teresy  ̂ ? j0 jej 
lowskiej 2o Szczudłowskiej a wzgl?1% ^ycb 
z życia i miejsca pobytu ni®wiafw0kata 
spadkobierców, kuratora w osobie adJJ' dr.
dr. Szwedzickiego z zastępstwem a 
Krówczyńskiego. f e T ^

Wzywamy niniejszym edyktem . doje 
Dziędzielowską 2o Szczudłowską, g^ni* 
jej spadkobierców, aby celem Zgtan°' 
swych praw, w należytym czasie u gję 
wionego kuratora lub też w sąd 
zgłosili.

Lwów, dnia 31. marca 1888.

L. 11756. (5869 ^  *
C. k. Sąd powiatowy w Bf® .jjjni**' 

sprawie egzekucyjnej funduszu 
cyjnego, zastępowanego przez c. *• Ag^0w- 
ratoryę Skarbu przeciw Piotrowi .^w ło­
skiemu, Tacyannie Żukowskiej, 
wi Kasprowiczowi, Janowi ZukoW r̂u- 
Wincentemu Żukowskiemu, ŁukasZ° ^cją- 
kowskiemu i Maryi Żukowskiej re- 
gnięcie należytości indemnizacyjn®J, p0ło- 
alności pod 1. tabul. 150 w Bród*®. uu- 
żonej, obecnie wyk. hip. 748 
towej gminy Brody objętej, ciążą®®!’ wjado- 
damia ze życia i miejsca pobytu Ą ^jejs®* 
mą Maryę Żukowską i ze życi* 1 0#jc**’ 
pobytu niewiadomego Michała K**Pg^0 pa' 
iż dla pierwszej uchwałą z dnia ogom0
ździernika 1874 1. 4891 kurator dla
dr. O rnsteina adwokata w B^o ^ ie® ' 
drugiego zaś uchwałą z dnia 20 P .0 dr- 
nika 1878 1. 8665 kurator w oS^ zer»>0'  
W eissteina, adwokata obecnie w W
wcach pozostającego, ustanowiony uChwaV 
tej sprawie, i że tymże kuratorom %\
z dnia 23 m aja 1873 1. 101*9 i z egz0'
maja 1875 1. 4306, dozwalając® • hi®111̂  
kucyjnego prawa zastawu w stam e „ roda®a 
realności pod 1. k. 245/tab. 15_0 *  
położonej, na rzecz funduszu in® gpraWl0 
nego, tudzież dalsze uchwały w tfJ. pjaJ ' 
zapadłe, doręczane zostały, niemu ^  
szłości zapaść mające, dorę®2aI10 jj0wslrieJ 

Rzeczą zatem jest Maryi u-
i M ichała Kasprowicza kuratoro j.rZebB? 
dzielić do obrony praw swy®n i^ggo z*~ 
inlormacyą i środki lub sądowi tępst^a 
stępcę wskazać, gdyż inaczej ft({ frę&fy 
zaniedbania tego sami sobie przyP 
musiełi. R

Brody, dnia 27 lipca 188®-

L. 4459 Sow ie3* ^
C. k. Sąd powiatowy w To stef*f 

wa niewiadomego z miejsca poDy u wDioŜ  
Stężowskiego, aby w przeciągu ś p - ^

H a  c n a r i l m  nO S W Y ^ l Jdeklaraeyę do spadku po swym 
tonim Stężowskim zmarłym
bez p ozosta w ien ia  rozporządzen i*
w oli, gdyż inaczej
przeprowadzoną zostan ie z d l* 11
się spadkobiercam i i ustano? 10 J  
go kuratorem  K ajetanem  Ba^„

Tuchów, 9 września 188».



L' l 8C60t  q ,  • <5846 3~ 3)
■ f pow> m' ej- del. w Tarnowie

* Jó7nf ^ iewiadomych z pobytu Jakóba 
2 ł j  a Barnasiów, aby w ciągu roku się 
Po a V  oświadczenie do spadku
6 Dni l j . ni* -Mondlowej w Tarnowie w dniu 
hfiei n,Z1ie-ril^ a 4887 bez pozostawienia osta­
n i e  1 ^ozPorządzenia zmarłej, gdyż w 
^stanA ■ 8eiwnym postępowanie spadkowe z 

a rn a ^ 10n^m n kuratorem Janem 
Zo8tlJ ee»  Ze Skrzyszowa przeprowadzone

Tarnów, 7 września 1888.

Ł‘ 38ł 87 ~ (6078 3— 8)
damia ‘ . \  Sąd krajowy we Lwowie zawia-
^*adomamUt,SZem z m *ej 8ca pobytu nie- 
że S tanisław ^ Dzieduszyekiego
^arca l ^ toa Shuttlew orth dnia 19

sumy 447°7»‘ l 1? 9] ,  pozew 0 zap*ac.e'  ^emn j. r- d7 et. aw. zpn. przeciw
°sobifi ^  ,czy^a> że dla niego kuratora w
ZastenofU ftdwokata p. dr. Masa z
8tanowiI^em P’- adw’ dr' Szwedzickiego u-
tuiaen 11f my , * .że rzeczony pozew z ter-
Uej r 0z Pazdziernika 1888 do sumarycz-

prawy temu kuratorowi doręczamy.
w, dnia 7 września 1888.

p  L. (6147 2—3)
Uaz o b  dr. Leonard Nowacki i dr. Tade- 

ydłowski WDisani zostali z dniem 27wpisani zostali z dniem 27
^zibaT4̂ 1, f 88 8 na listę adwokatów z sie- 

" we Lwowie.
Wydziału Izby adwokatów, 

wów, 27 września 1888.
8467 —_________

C W «  (5909 2 _ 3 )damia n • krajowy we Lwowie zawia-
tn ]wQ̂ lewii ,(iom% z życia i miejsca poby- 
^ d o m 61̂ . ^apernie, względnie nie- 
tęezeni • ,ei sPadkobierców, że celem do- 
d° i i a i “( uchwały z dnia 30 lipca 1887 
Zastaw« ^  dotyczącej wykreślenia prawa 
stapjp V. Ja części sumy 3150 złr. aw. w

•̂braha lernym dóbr Nikłowice z przyl. dla
^°UabvIIła'^ a8^reun^a względnie jego pra- 
^tami C zeprenotowanej wraz znadcię- 
^ aHsob,1S*;ailOŴ 0110 n adw. dr. Na- 
goż - . ?a kuratorem, a adw. Ambesa te- 

ia®tępcą.
We Lwowie, dnia 10 m arca 1888.

t  37C6°v a (5911 2— 1V
. abdl ■ krdj° wy Jako we Lwowie
i mi uwiadamia nieznanego z życia 
sPraw;'eaT) Pobytu Józefa Ziechlera, że w 
97 złr ko Nerepka przeciw niemu pto
tutor* c>  aw' zPn- ustanowił dlań ku- 
eJa a ? ' adw- Dąbrowskiego z substytu-

V dw' dr- .D «lębę.
ażebv ,zy ^ a przeto Józefa Ziechlera 

luk - obrony  swemu kuratorowi po- 
się sam w tut. Sądzie zgłosił.

6 Bwowie, dnia 7 września 1888.

13^  o (5866 2 _ 3 )
^n&wi ai • °bw°dowy w Tarnowie u- 
bytu r a św ia d o m y ch  z miejsca po-
Z Przvr aCeg° ? eB.sl6ra i Eugenii Kessler 
jjhiu V y -y wniesionego przeciw nim na 
V u 0J  *.le£Pnia 1888 do 1. 12177 przez 
ski6g0 sk! Dom komisowy Banku galicyj- 

, bandlu i przemysłu pozwu o 
&dWokara ^  z r̂> wa> zPn* kuratorem 
^Zsszt *h • Wiktora Szancera w razie 
d°re(>7a0 1 Jemu wydaje odnośny dekret 
1^177 Uakaz zapłaty z 9 sierpnia 1888 1. 

o tem ich zawiadamia, 
tarnów, dnia 6 września 1888 r.

t . 6881

przeto na term inie wyznaczonym osobiście 
stanąć, albo pełnomocnika ustanowić albo 
kuratorowi udzielić dowodów.

Skawina, dnia 6 lipaa 1888.

L. 2839. (5897 2—3)
W sprawie egzekucyjnej Mojżesza Rot­

tenberga przeciw niewiadomym z życia i J 
miejsca pobytu Franciszkowi i Maryannie 
małżonkom Koziarzom o wpis egzekucyjne­
go prawa zastawu dla 26 zł. 78 ct. z pn.,
c. k. Sąd powiatowy w Sokołowie dla tychże 
niewiadomych z życia i miejsca pobytu u- 
stanawia kuratorem Marcina Pielę ze So­
kołowa, celem doręczenia tutejszo sądowej 
rezolucyi z duia 27 lipca 1888 ]. 2839 i 
następnych a niewiadomych z życia i m iej­
sca pobytu Franciszka i Maryannę małżon­
ków Koziarzów o tem przez edykta zawia­
damia.

Sokołów, 27 lipca 1888.

Konkursa.

Wyroki prasowe.
L. 17023 (6095)

W imieniu Jego Cesarskiej Mości!
C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 

we Lwowie orzekł na mocy §§. 489 i 493 
sp. k. i §. 37 u. pr. że treść artykułu u- 
mieszczonego w numerze 3 czasopisma ' 
„Piorun" z dnia 15go września 1888 
pod napisem „Do żydów" zawiera zna- J 
miona występku z §. 302 uk,, zatem uspra- ; 
wiedliwioną jest zarządzona przez c. k. 
Prokuratora rządowego konfiskata tego * 
czasopisma. j

W skutek tej uchwały wzbronione 1 
je s t dalsze rozpowszechnienie tego artyku­
łu a zabrany nakład ma być zniszczony. :

C. k. Sąd krajowy karny i
Lwów, dnia 20 września 1888. j

L. 37570 (6130)
W celu nadania stypendyum z zapisu 

„Ordynata Mieroszewskiego" o rocznych 
200 zł. wa. ogłasza się niniejszem  konkurs.

Stypendyum to przeznaczone jes t wy­
łącznie dla uczniów gimnazyum św. Anny 
w Krakowie, jednakowoż stypendysta mo­
że zeń korzystać aż do ukończenia nauk 
uniwersyteckich.

Pierwszeństwo mają synowie ubogiej 
szlachty staropolskiej zamieszkałej w Kró­
lestwie Galicyi i Lodomeryi lub w Wiel- 
kiem Księstwie Krakowskiem, a. tylko w 
braku kandydatów pochodzenia szlacheckie­
go korzystać mogą z fundacyi inni ucznio­
wie, jednak tylko tacy, którzy sami równie 
jak  ich rodzice rodzeni są w Galicyi lub w 
Wielkiem Księstwie Krakowskiem i których 
językiem ojczystym jest język polski. P ra­
wo nadawania stypendyum służy Jaśnie 
Wielmożnemu Stanisławowi hr. Mieroszew- 
skiemu.

Kandydaci winni wnieść podania swo­
je  na ręce Dyrekcyi c. k. gimnazyum św. 
Anny w Krakowie najpóźniej do dnia 15 
listopada r. b. i załączyć metrykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa, świadectwo szkolne, 
tudzież dowody, iż co do pochodzenia swe­
go, posiadają warunki wyżej wymagane.
Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Krako­

wskiem.
Lwów. dnia 25 września 1888.

L. 17185 (6096)
W imieniu Jego Cesarskiej Mości 1 

C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
we Lwowie orzekł na mocy §. §. 489 i 493 
sp. k. i §. 37 u. pr. że treść artykułu u- 
mieszczonego w numerze 219 czasopisma 
„Gazeta Narodowa" z dnia 22 września 
1888 pod napisem „Język urzędowy kraju" 
zawiera znamiona występhu z §. 300 uk. 
zatem usprawiedliwioną je s t zarządzona 
przez c. k. Prokuratora rządowego konfi­
skata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione 
jest dalsze rozpowszechnienie tego artyku­
łu a zabrany nakład ma być zniszczony.

0. k. Sąd krajowy karny 
Lwów, dnia 23 września 1888.

c  . (6011 2 - 3 )
^ adom P9wiatowy zawiadamia nie-

*Qeg0 z “ Ńejsca pobytu Ksyela Fel- 
W n n Przeciw niemu wniósł Bernard 

3881 f f eV e P ^ es  26 czerwca 1888 1. 
dz*«ń -)Kry - r ?zPrawy drobiazgowej na 
i a6o zan l- Pazdz' ernika 1888 o godzinie 9 
kurator* e. towany i ustanowionemu dlań 
g6rzn j  Wl P‘ adw. dr. Chajesowi w Pod-

y Jo rę cz°n y m został.
swRm en* Je s t .zatem pozwany kuratoro- 

bib t6ł ;U ®rodki do obrony dostarczyć —
Z. Zalliedhrieg0 °br°ficę sobie wybrać, g d y ź 

bpriama teg0 skutki sam sobie przy- 
P u / 'e rausiał- 

0 górze, dnia 30 czerwca 1888.
3U 3  ~------

. W (5855 2 - 3 )
. gbies7k *a” inskim Sądzie powiatowym 
Jjjż p0 a Majowa wniosła pozew przeciw

°^drow ? 1681-e^ u P°zwu zmarłemu Janowi 
0 Wła,nĈ Wi * dakóbowi Hołdrowiczowi 
^ibie okc Jednej trzeciej domu w Ska-
któreg.P® • ^ Położonego w załatwieniu
^ a 18S8yZUacz0b0. term in na 27 paździer-

Ghat ° ,g°dzinie 10 przed południem. 
PowiJt pobyt Jakóba Hołdrowicza Sądo- 

Pytn, „ owemu w Skawinie nie jes t zna-
W cjKinJasa daua Hołdrowicza nie jest

aezpj6 4 przeto na owychie k o sz tin ie - 
0,)ecneo.„nf  , ustanowiono kuratorem nie 

Jana w »j  Hołdrowicza i masy leżą- 
Ski®So a. .  rowicza notaryusza bkawiń- 
8Pdr Rf*„ oniego Furgalskiego, z którym 
^ P o w a n f* 1116 d° PrzeP*s6w ustawy o po- 
8̂ abie d'U s4dowem przeprowadzony zo 

ozwany Jakób Hołdrowicz winien

L. 16904 (6094)
C' k. Sąd krajowy wyższy w skutek 

wniesionego przez e. k. prokuratora pań­
stwa zażalenia od uchwały c. k. Sądu kra 
jowego karnego we Lwowie z dnia 27 
sierpnia 1888 1. 15542 odmawiającej za­
twierdzenia konfiskaty nr. 92 csasopisma 
„Czerwonaja Ruś“ orzekł na mocy §§. 489 
i 463 p. k. i §. 37 u. pr. że treść artyku­
łu umieszczonego w numerze 92 czasopi­
sma „Czdrwonaja Ruś" z dnia 23 sierpnia 
1888 pod napisem „Pomiszczyk, kolator, 
rozbijnikom" zawiera znamiona występku
z art. VIII. ust. z 17 grudnia 1862 nr. 8
d. pp. z r. 1863 zatem usprawiedliwioną 
jest zarządzona przez c. k. prokuratora 
rządowego konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronionem 
jest dalsze rozpowszechnienie tego artyku­
łu a zabrany nakład ma być zniszczony.

C. k. Sąd krajowy karny 
Lwów, dnia 17 września 1888.

L. 72198 . . (6166 1—3)
Celem rozdania kilku posad praktykan­

tów rachunkowych, wakujących w etacie 
tutejszego Departamentu rachunkowego roz­
pisuje się niniejszem konkurs.

Mający chęć ubiegania się o te posa­
dy wniosą podania zaopatrzone w następu­
jące dokumenty mianowicie :

1) w metrykę urodzenia
2) w świadectwo dojrzałości ze szkół 

średnich,
3) w rewers sustentacyjny w ciągu 

czterech tygodni do c. k. krajowej Dyrekcyi 
skarbu.

C. k. krajowa Dyrekcya skarbn 
We Lwowie, dnia 27 września 1888.

L. 37863 _ (6105 3—3)
Celem nadania stypendyum z funda- 

eyi śp. Franciszka Parzelskiego o rocznych 
150 zł ogłasza się niniejszem konkurs.

W sparcia to przeznaczone jes t dla u- 
czniów zrodzonych z ojca narodowości pol­
skiej, uczęszczających do szkół publicznych 
z dobrym postępem w naukach i obyczajach.

Kandydaci winni wnieść p o d an ia  swo­
je  za pośrednictwem zakładu do którego 
na nauki uczęszczają do wydziału krajowe­
go najpóźniej do 15 listopada r. b. i za­
łączyć metrykę chrztu świadectwo ubóstwa, 
tudzież dowody dotychczasowych postępów 
w naukach, a w szczególności ostatnie 
świadectwo szkolne.
Z Wydziału krajowogo Królestwa Galicyi 

i Lodomeryi z Wiel. Ks. K rakow sk iem  
We Lwowie, dnia 25 września 1888.

Księgi gruntowe.
L. 503 (6173)

C. k. Komisya hipoteczna dla okręgu 
Sądu obwodowego w Brzeżanach zawiada­
mia, że złożone zostały w c. k. Sądzie, po­
wiatowym w Podba.jcach arkusze posiada­
nia we formie wykazów hipotecznych i in ­
ne akta dotyczące założenia nowych ksiąg 
gruntowych dla gminy katastralnej Siółko.

Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
szów posiadania wniesione być mogą pisem ­
nie lub ustnie w rzeczonym Sądzie powia­
towym do dnia 26go października 1888 w 
celu przeprowadzenia dochodzeń nad zarzu­
tami wyznaczonego.

Z Prezydyum c. k. Sądu obwodowego.
Brzeżany, dnia 26 września 1888.

L. 860 (6136)
Komisya h ipoteczna przy Prezydyum 

c. k. Sądu obwodowego w Przemyślu oznaj­
mia, że dochodzenia celem założenia księ­
gi hipotecznej dla gminy katastralnej Sta- 
rzyska w powiecie Jaworoswkim położonej 
na miejscu w Starzyskach dnia 5 paździer­
nika 1888 rozpocznie.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych.

Przemyśl, dnia 28 września 1888.

Doniesienia prywatne.

Uzdolniona ekspedytorka i telegrafistka
poszukuje umieszezenia zaraz. — Łaskawe oferty: 
„H. S. poste restante Lwów." 6163

H u l a j  d u s z o ! . . .
Jedenkroe anegdot, żartów, i facecyjek, zebrał au­
tor „Do rozpuku“ z ilustrowaną kartą tytułową. — 
Cena 30 et. z przysyłką 35 ct. należytość z prowin- 
eyi najdogodniej przekazem przesyłać do księgarni
J. Leona Pordesa, we Lwowie.

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 6108

Druk „Ananasa“
najpopularniejszego kalendarza hum o­
rystycznego ukończy się w dniu 12 

października.
N a k ła d  1 0 .0 0 0  e g z e m p la rz y .

Ogłoszenia do dnia 5 października 
włącznie przyjmuje księgarnia K. BARTO­
SZEWICZA w Krakowie (ul. Szewska 10).

Cena ogłoszeń za całą stronę 20 złr., 
za pół str. 12 złr,, za ćwierć str. 7 złr., za 
ósmą część str. 4 złr. 6103

Na porę kuracyjną 1888
poleca rzeczywiście dobrą

H E R B A T Ę
] r » « * a t a i y j s i a ^ : s ą ,

I z y d o r  W o h l
właściciel jedynego wyłącznego handlu 

herbaty 18 lat istniejącego 
we Lwowie, ul. Sykstuska I. 6.

Łaskawe złeeenia odwrotną pocztą, 
opakowanie franko. 3737

L. 6687 (6155 1-

Obwieszczenie.

L. 37837 (6104 3—3)
Celem nadania jednego a ewentualnie 

dwóch stypendjów z fundacyi ś. p- Ludw i­
ki Niezabitowskiei, o rocznych 210 złr. o- 
głasza się niniejszem  konkurs.

Stypendyum z tej fundacyi otrzymać
meże ubogi młodzieniec pochodzenia szla­
checkiego, który ukończywszy przynaj111̂ '6! 
szkoły początkowe, uczęszcza do szkół śre ­
dnich lub wyższych w kraju istniejących.

Pierwszeństwo mają ubodzy członko­
wie rodziny Józefa Niezabitowskiego dzia­
da ś. p. fundatora z linii prostej po m>e- 
czu i kądzieli po tych następują potomko­
wie szlachty galicyjskiej, których szlache­
ckie pochodzenie udowodnione jest pra­
wnie na podstawie posiadania dóbr ziem­
skich za czasów królów polskich, lub też 
na podstawie dyplomów tychże królów.

Wreszcie otrzymać mogą stypendia 
powyższe potomkowie rodzin wyniesionych 
do stanu szlacheckiego przez Jego ces. król. 
Apostolską Mość Cesarza Austryackiego, 
lub też obdarzonych indygienatem Króle­
stwa Galicyi i Lodomeryi.

Z terny .ułożonej przez c. k. JNamie- 
snietwo, wybiera k an d y d a ta  Wielmożna 
Antonina z Niezabiiowskich Skarbek-Boro- 
w ska.

Kompetenci winni wnieść podania 
swoje za pośrednictwem zakładu do które­
go na nauki uczęszczają, do Wydziału kra; 
fowego najdalej do 15 listopada r. b. i 
załączyć metrykę chrztu, świadectwo ubu- 
stwa ostatnie świadectwo szkolne, tudzież 
dowody szlacheckiego pochodzenia, a w zglę­
dnie dowody pokrewieństwa z fundatorką. 
Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi wraz z Wiel. Ks. Krakowskiem

We Lwowie, dnia 25 września 1888.

W celu wydzierżawienia przysługują­
cego gminie miasta Rzeszowa wyłącznego 
prawa propinacyi wódek i piwa i prawa 
poboru dzierżawy komunalnej od napojów 
prupinacyjnych, tudzież w celu wydzierża­
wienia browaru miejskiego na czas od Igo 
stycznia 1889 do końca grudnia 1891 lub 
do końca grudnia 1890 rozpisuje się n i­
niejszem licytacyę ofertową, otwartą od 
dnia niniejszego obwieszczenia, aż po dzień 
15 października 1888 do godziny 12 przed 
południem, z tem nadm ienieniem , że po 
upływie tego term inu na żądanie trzech l i ­
cytantów odpowiednie warunki posiadają­
cych, odbyć się może także licytacya ustna 
w owym dniu 15 października 1888 od go­
dziny 3 do godziny 6 po południu w Ma­
gistracie tutejszym.

Ceny wywołania ustanawia się na­
stępnie :
a) za prawo propinacyi wó­

dek i piwa wszelkiego ro­
dzaju rocznie po . . zł. 17162 —

b) za prawo poboru daninyko- 
munalnej bliżej opisanej w 
protokole licytacyjnym od 
napojów propnacyjnyeh
rocznie po . . .  . zł. 16492 18 ct.

c) za browar miejski rocz­
nie po ............................ zł. 600 —

czyli łącznie zł. 34254 18 ct.
Nakoniec zastrzega się, że prawo pro- 

pinaeyi tylko łącznie z prawem poboru
daniny komunalnej i z browarem  wydzier- 
żawionem będzie, i że oferty przyjmowane 
będą z przyrzeczeniem czynszu dzierżaw­
nego na trzy lub na dwa lata.

Bliższe postanowienia zawiera proto­
kół licytacyjny, który przeglądnąć można 
w M agistracie.

M agistrat m iasta 
Rzeszowa dnia 26 września 1888.

L. 1829 (6145 1— 3)
Konkurs.

Przy Wydziale Rady powiatowej w 
Złoczowie opróżnioną je s t posada prowizo­
rycznego urzędnika technicznego z płacą 
miesięczną 60 zł. dyetam i 1 zł. i kilome- 
trowem po 12 ct. od 1 stycznia 1889.

Kandydaci ubiegający się o tę posadę, 
zechcą wnieść podania do Wydziału po­
wiatowego najdalej do 30 października 1888 
i załączyć dowody odbytych studyów tech­
nicznych, praktycznego uzdolnienia (szcze­
gólnie znajomości budowy i administracyi 
dróg), tudzież poświadczenia wieku i do­
tychczasowego zatrudnienia.

W ydział powiatowy w Złoczowie.



Nowości na jesień i zimę
jako to: 5918

1

i
H

Materye wełniane i jedwabne na suknie, Ko­
stiumy, Płaszcze, Paletoty, Pokrycia na futra, 

Rotondy i t. p.
poleca w największym wyborze l|jj

[ ^ M a g a z y n  S c S i a y e r ó w |
we Lwowie, ulica Karola Ludwika L. 3. g j !

'rzeszło SZEŚĆDZIESIĄT LAT POWODZENIA świadczą o skuteczności leczenia: katarów , reuma- 
tyzmów, Irry tacy i piersiowych, lboleśei, zwichnień, ran , oparzeń, nagniotków , odgniotków pomię­

dzy palcami i odmrożeń. We wszystkich aptekach. (Wymagać własnoręczny podpis). 5756

L. 15407/IV (6174)

C. k. austryackie U l  koleje państwowe.

O t w a r c i e
ruchu na przestrzeniach czesko - morawsko kolei 

transwersalnej
Horażdowice-ichnttenhoien-Młattaiii 

Janowice-Meagedda-Taais
Otwarcie ruchu na p.zestrzeni czesko - morawskiej kolei transwersalnej 

H«rażdowi«e-Scl»iittenhol*eii-I€I»ittau ze staeyam i i przystan­
kami, względnie bocznicami m anipulaeyjnem i: Horażdowlce miasto, 
H yclce, Szyehowice-Babi, Si chiit teiiho fen, S ra d e k , M oli- 
niec. M alonicc, STemelków, Bescltln, Heznaszdw (przysta­
nek), Ł u c (bocznica manipulacyjna) i M lattau miasto 
(przystanek), tudzież na przestrzeń •Tanowiee-Neugedein-Taus 
ze staeyam i względnie przystankam i: Anborsko (przystanek), X*u- 
tzeried, Łautscliim , Neugedein i K autj nastąpi

a d n iem  1 p a źd z iern ik a  ! § § § .
Pomienione stacye z wyjątkiem stacyi Lautschim  otw arte zostaną dla 

ruchu ogólnego, zaś przystanki i bocznice manipulacyjne tylko dla przewo­
zu osób i pakunków.

Stacya L au tsch im  zostanie o tw artą  dopiero po ukończeniu  drogi doja­
zdowej.

We Wiedniu, 18 września 1888.

C. k. generalna dyrekeya austryackich kolei państwowych.

sp js f jjg

Oryginalne prof. dr. Jaegera wy­
roby po eenaeh fabrycznych z n a j­
szlachetniejszej wełny, zalecane 
dla osób wątłego zdrowia łatwo 

się przeziębiających.
Koszule,
Kaftaniki, I -a
Kalesony i majtki,
Skarpetki i pończochy,
Ogrzewacze na żołądek.
Kamasze
Staniki włóczkowe do noszenia po su­

kni z rękawami i bez 
poleca

handel płócien 1 bielizny
Jana Riedla

w e  L w o w ie . 6164
i

aSI

Złoto i srebro w płynie
do pozłacania i posrebrzania drzewa, żelaza, 

stali szkła i t. p.
poleca 6044

A lo jzy  H u b n er
Lwów, ulica Karola Ludwika L. 18.

a  Zachęcony powodzeniem jakiem się m0J 
S  największa i najtańsza
I  Wypożyczalnia k8i^ê tej
jf  szeregiem lat się cieszy, założyłem na wz 

n ajtańszą  .

Wypożyczalnię
Zaopatrzywszy takową w liczne n»j“ ggj, 
nuty, polecani Szan. muzykalnej P 0"1. .  Dn- 

Abonament tak na ksia.żki jakotez ^  
ty miesięcznie 40 ct., kaucya 1 zr ; w

I
prowincyę 10 tomów książek lub 1* Ę1a g
mnzykaliów miesięcznie 1 złr., kaucy1

Stanisław K oh l«r e.
we Lwowie, ulica Batorego, L- 28 tuz

c:w gimn. Franciszka J ó z e f a - ^ ^ ^Paryźaniu
udziela lekeye języka francuskiego po f

cenie. Koralnieka 3, nadoJe-

w i n o g r o n a
feslawskie kurac^j110

szczepu włoskiego
otrzymuje

codziennie świ«^c
i sprzedaje najtaniej handel _

ALBERTA SZKOWRONA
przedtem 

F. W. Królikowski 
we L w ow ie,

p l a c  M a r y a c k i  L- s;ę
Zamówienia z prowincyi uskuteezs18̂  g-jjg 

odwrotną pocztą.

Ostrzeżenie przeciw podrabiaczom.

P a s t i l l e s  de

TAWIAR

INDIEN

GRILLOM

Owoc przeczyszczający, orzeźwiający
PHZ C W

ZATWARDZENIU
i słabośc iom  k tó re  m u  to w a rz y s z ą  jako  to  : 
K R W A W N I C O M ,  ŻÓŁCI, B r a k o w i  A P E T Y T U ,  
D O L E G L IW O ŚC IO M  ŻO Ł Ą D K A I K IS Z E K  i.t.d.

B ardzo  p rzy jem n y  do z a ż y w a n ia ,— nie zaw h  ’a 
w  sobie żadnej  cząs tk i  d rażn iące j,  -  bierze się 
nie zmienia jąc  w  niczem ani p r z y w y k n ie ń  ani 
za t rudn ień  codziennych.

X u - i f k -1*ty i n i e s ik o d l i w y  n aw et  k ob iś tom  
brzem iennym , położnicom, dzieciom i sta rcom , 
Spzede’-;. sie we w szys tk ich  sk ła d ac h  lei wałów 

- ap tecznych  i w  ap tek ach .

P aris, E, Grillem, 27 , rue R am buteau .

Kolej żelazna Lwowsko-Bełzecka (Tomaszowska).
Rozkład jazdy

ważny ad dnia 1 października 188$*
i*
u-*»(O
ao

9
15
18
21
24
31
34
40
48
60

67

77
88
90

Ze Lwowa do Bełżca (Tomaszowa).*

S t a c y e
Pociągi mięszane

101 108
!• II. i III  klasą

L w ów  (czas budapeszt.) □
B rz u c h o w ic e .......................
Zawadów (przyst.) . . .
Z aszkow ..................................
Zarudce (przyst . ) . . . .
K u lik ó w .......................
Macoszyn (przyst.) . . .

ż ó łk ie w  □  { ; ; ; ;
G l iń s k o ..................................
D obrosin..................................
Kami onka-Li pnik. . . .

odj.

•przyj 
. odj.

Rawa u sta  □

• » 
przyj

z Jarosław ia odj. 
w Rawie (przyj 
ruskiej ( odj. 
do Sokala przyj 
z Sokala odj.
w Rawie (przyj 
ruskiej ( odj 
do Jarosław ia przj

Hrebenne 
Lubycza . 
B ełżec  □

odj.

• przyj

rano
7.29  
7.58
8.19 
8.33 
8.46 
9.01
9.20
9.30 
9.48

10.07
10.31
11.12
11.33

8.08 
12.54 

1.29 
5.15 
7 25 

11.04 
11.43 
4.27

12.17
12.50

1.11
1.37

po południu
4.41 “ 4
5.11 •<

5.31 0
5.48 «
5.53 CD

0 6.15 «
6.35 r+-

O
0 6.46 ~5

CD

7.-1C L 7 20
S I 7.45

8.29
8.51_____ aa_

CD •H
><

3 w0
3 «

CD

— 3
rt»
O

CO " ł
Ct>

9.01
9.35
9.56

10.22

3 T

mu wieczór

Z (Tomaszowa) Belzca do Lwowa-
Pociągi

S t a c y e 102
I. II

6.41 
7.n]
wieczór

B ełżec  □  (czas budapeszt.) . . . .  odj.
L u b y c z a ...........................................................................„
Hrebenne ........................................................  „

• • • • • • • • Przyj.

Rawa rusta □

z Jarosław ia . .

w Rawie ruskiej
do Sokala . . .
z Sokala . . . .

w Rawie ruskiej j  
do Jarosławia . .

. odj. 
przyj 

• °dj. 
pr^yj 

. odj.
przyj

. odj. 
przyj

Kamionka-Lipnik 
Dobrosin . . .
Glińsko . . . .

Ż ó łk iew  □  |
Macoszyn (przyst ) 
Kulików . . . 
Zarudce (przyst.)j 
Zaszków . . . 
Zawadów (przyst.) 
Brzuchowice . .
Lwów □  . . .

odj.

przyj 
• odj.

przyj

przed połud 
11.02 
11.26 
11.46 
12.16

8.08
12.54

1.29
5.15
7.25

11.04
11.43

4.27

o

SI

1.04
1.36 
2.13 
2.38 
2.54 
3.1*
3.26 
3.53 
4.09 
4.24
4.36 
5.07 
5.33

po południu

CD

§■
£CP

o
E5Z i
5.*Z ‘
6-33 
6.5^
7.13
7.23 
7*4?- 
8.°9 
825 
8.41 
8.53
9.24 
9.50

przed połud

"O
•»

ca ®.0<*z‘ czasu peszteńskiego =  11. godz. 42 min czasu prtsgskiego =  
godz. 50 mm. czasu wiedeńsk. =  12. godz. 20 min. czasu lwowsk. — 12. godz. 28 
min. czasu czermowieck. == 12 godz. 29 min. czasu bukareszt.

W  W iedniu, w wrześniu 1888.

Przedruk dozwolony, nie będzie jednak płacony.

'A drukarni Wł. Łoźińskiego ul, Czarnieckiego L. 12 dom Wernera.

Pora nocna od godziny 6. wieczór do godziny 5. m inut 59 r a n o  (od 
oznaczona jes t podkreśleniem liczb, wyrażających minuty.

Stacye oznaczone kwadratem (Q ) posiadają restauraeye.
Za dokładność łączności pociągów obcych kolei nie ręczy się.

C. k. uprzyw. Towarzystwo kolei żelaznej Iw ow sko-czerniow iecko-jasskiej
jako Zarząd ruchu.

Papier z fabryki papieru braci Fiałkowskich.(Zarządca Władysław J. Weber)


